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oplacona ryczałtem. '" . ... 9 'r. Spada, ł2 ... uo czerwca Ni iat 

z powodu ostatnich wypadków we 
Lwowi~, nie odrieczy będzie dać kilka 
szczegółów z życia i psychologji nadpełt-' 

wiańskiego grodu, którego fizjonomja zmie­
niłasię ogromnie, od chwili powstania Rze­
czypospolitej. 

LWÓW TERAŻNIEJSZY. 
Jakim jest L,vów obecny? Odpowiedź 

na to pytanie nie jest tak lat\va~ jakby się 
zrazu zda\vało. Proszę je zadać rodowite:: 
mu Lwowianinowi, albo też skonfrontow~ć 
paru z nich w tej kwestji, a zobaczycie, że 
się będą namyślali, wahali co odpowiadać, 
że j.ednak milno różnic w szczegółach i od:. 
cieniach podkład odpowiedzi będzie pesymi;: 
st:tczny. 

- "Lwó\v dziś, proszę· pana! to nie ten 
sam Lwów, który był przed wojną. Gdzie 
mu do niego. Schodzimy na psy, stajemy 
się prowincją coraz głębszą~ kto moż~, ten 

I 

Wozoraj starostwO grodzkie zarządzi;: 
lo 57-mą konfiskatę "Rozwoju", za artykuły: 
"Na marginesIe zajść we Lwowie" i "Walka 
z wrogiem wewnętrznym". 

W sierpniu przyjeżdża. na Wystawę 
powszechną· Krajową wycieczka dziennika .. 
rzy amerykatiskich. Ponieważ z okazji 75-ej 
konfiskaty, zamierzamy na te "b:tylantowe 
gody" zwołać - do Lodzi zjaw. dziennika,.: 
roi,. narodowych (rodowitych 'katolików) do::: 
brze· by było; żeby w czasie pobytu wspomnia 
tlej wycieczki amerykaliskiej W naszym kra 

efM 

ucieka, a zostaje kto mUSI. 

I nie mó\vią tak ty łko starzy radcowie 
austryjaccy. Proszę przysłuchać się obra­
dom dziennikarzy, literatów, profesorów 
lwowskich rozmaitych kategoryj, a usłyszy.,. 

cie te same mniej więcej opinje. 

UPADEK LWOWA. 
K west ja jest ważna i dlatego, zrefero~ 

wawszy ją godzi si~zadać pytanie, czy po~ 
gląd ten o upadku Lwowa jest uzasadnio;; 
ny i słuszny? 

Najpierw jedno zastrzeżenie natury o;: 
gólnej. Stwierdzamy zawsze dobrobyt dale­
ko od nas mieszkających. Dopatrujeluy się 

wielkich czasów w minionych da wno ol<re­
sach i· stuleciach. Ale tubylec i vvspółcześnik 
na tym terenie, na któryn1 żyje, zazwyczaj 
bywa niezadowolony i twierdzi, że gdziein­
dziej, kiedyindziej musiało, musi być . 1e:: 
piej. Przypominam sobie, żem czytał nieda .. 

.. 
I 

Zawiadamia Pp. Odbiorców prądu, że stosownie do §§ 75, 80, 81, 82 i 96uprawnie­
~jar?ądowego Nr. 12, ceny prądu? ob~wiązuj~ce Pp. Odbiorców za miesiąc m aj 
J 929 rok~, oblicz()ne na dzień 1 czerwcą rQku pieźącego, wynoszą za jedną 
Jdlowatog«;>dzi.qę: . 

dla 
dla 

• ""iatł. 
s i ł Y 

10 ,25 gr • 
37, 13 gr. 

W ~~lęinośd Qd tęrlllinów zapłaty, Qraz na 3Uuł~dzie poszczególnych umów 

pqzięIQnę będą, 9P\l~ty· d.od.at~qwe. 

ju wypadła 75 ta konsiskała .- Maml 
bowiem poważne dane, że nieodmówiH . b, 
nam naszemu gościnnemu zaproszeniu, tu .. 
dzież zobaczeniu takiej niezwyklej atrakcjir 
jak pokój z wyklejonemi 75 .. ma skonfiskowa 
nemi nakładami "Rozwoju" ... Jest to rzec!' 
konkursowa, która nawet w Ameryce wjwo 
la bezwzględnie żywe zainteresowanie nie: 
tylko naSzym pismem, ale równi\?ż 1 energją 
mIejscowych władz w ściganiu krymlnlliś 
stów tej miary co jacy znajdują się w naszet 
redakcji.". ' -: 

wnoartykuł w jednym z tygodników o tb 

padk u beznadziejnym Frankfurtu nad Me .. 
n~m, spowodo\vanY11l tern, że stolica, Berlin, 
wszystko wsysa i wszystko wysysa. We L "wo 
wie mówi się podobnie o Warszawie. 

ŻYCIE WEWN~TRZNE MIASTA .. 
Przypatrzmy się jednak rozwojowi ze" 

nętrznemu życia lwowskiego i przesuilmy 
prz;ed wzroki~m pamięci wrażenia wzroko­
we z ostatniego dzieSIęciolecia. Po wojnie­
światowej, w czasie walk ukraińskich, ipo 
nich jeszcze przez czas dłuższy, życie lwowa 
skie sączyło' się miZterną, wq.ską strugą mię­
dzy brzegami opuszczonemi, beznadziejnem1 
i niechlujnenli. Ruch na,ulicach -był mInI­
malny, pełno błota i wyboi, zakłady roz. 
rywkowe stały na naj niższym , beznadziejni6 
prowincj onalnym poziomie. 

WZMOŻENIE T:t!TNA RUCHU. 
Dziś tętno życia lwo\vskiego z~acznie 

się wzmogło i przyśpieszyło i wzmaga się w 
dalszynl ciągu. Łożyska ruchu, ulice w wie 
lu miejscach na nowo wybrukowane, wy­
czyszczone, niemąl czyste, a na tle tradycji 
lvvowskiej, jak 'daleko tylko mogę sięgnąć 
~ ~.1)·drri:;1. nje~łycbarj~ ezysfe. Ruch SUlTIO­

chodowy ciągle wzra.sta,. a tam ,gdzie jesz... 
Cze przed kilku laty pies czy kot? nie naga; 
;bywany przez nikogo mógł swobodnie odbys: 
'\vać drzemk ę poobiednią, tam dziś prze cho, 
dzeń musi patrzeć na lewo i na praw,), aby 
nie narazić się na niE:miły karambol. Stopa 
iydo\vu lwo,,'ska, co odrazu rzuci się. w 
oczy przybyszowi, zwiedzającemu lokale, 
jest znacznie niższa i skromniejsza od w ar­
s2.awskiej. Ale przecie lokale odrestaul'owa-
ły się i odnowiły, 8 to sam') uczyniły ka­

(Dalszy cią.g !la str 4) 
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. (Dokotu~lenie ze str. l-ej) 
~iee, ścierając ze swoich powier~nnl 
patynę dziesięcioleci i ślady kul, k.tóre jedy; 
nie, na wieczną rzeczy pamiątkę. przecho:: 
w:ujt ·się na byłym gmachu sejmowym, a 
ii~islej8zym uniwersytocie. 

!t:IEKAWY RYS CHARAKTERU LWOWA. 
A teraz strona psychiczna spra wY* 

Stal'l;Y, jak mówiliłimy •. ~ą niezadQwoleni i 
biadają ciągle na temat upadku Lwowa. 
Talde JUŻ ich odwieczne przyzwy czajenie 
i: 19s. Ludzie \v śrcdniul wieku, obdarzeni 
większą dawką. inicjaty\'vy~ ~zują ku War:: 
~a:wie, ku innym prowincjom, wyjeżdżają, 

wracają, znów się kręcą} nie U10gą sobie 
~naleźć miej~cQ. R.ys ten można nazwać 
p1"owizorycznośeię. pgłożenia. . .tyje się prowL.. 
zorycznie i plan układa się na krótką tyl­
ko metę. Odnosi się to nietylko do ludzi, 
al~ i Go ml~t. 

HAMOWANA ENERGJA MIASTA. 
Lwó\y niewątpliwie utracił dawną swo­

ją pozycję stolicy prowincji it co ważniej­
sze, stolicy życia politycznego i do· pewne::: 
ę-o stopnia i ducho\vego w Polsce. 'Varsria~ 

\\.8. zadłlżyła zrazu na znaczeniu i roli 
mniejszyc~ . od niej miast, zdegradowała je 
cłilWilowo, .. g<lyż k:u niej zwróciła się po:: 
\vszechna uwaga L\v jej stronę skierowały 
liię wszystkie dążenia i marzenia. Miasta jad 
l1ak w paiist\vie są jak członkowie wielkie­
~ zespołu teatralnego, czy orkiestry_ ~1u­
"zą. się podzidtć rolami lniędzy sobą, każ­

dy z nich musi znaleźć swoje minjsee, te­
~en i charakter. Czas był zbyt krótki, a 
:!hwHami zbyt burzliwy, aby to rozgranicz~:: 
tlie. mogło tak szybko nastąpić. 

L wów ma wszelkie dane po temu, aby 
być bardzo poważnym oŚl'odkiem ruchu po::: 
litycznego, kulturalnego.' a przede\vszyst­
idem handlowego \v pcr;:;pt-ktywie otworze-

::.nia się granicy polsko-sowieckiej. Lwów 
~zuje swoje siły, ambicja go podrywa i dla 
tego Iiiezadowolony ze zbyt powolnc:;go. jak 
na· jego temperament: rozwoju stosunkó\v, 
niecierpliwi się, skarży i narzeka Narzeka­
ak to jest do\vedenl siły. lnoże być zro­
<.ilem optymizmu. Lwo,vi nie wystarczy je::: 
3"0 rola prowizoryczna, chce ot;zymać i wy 
pracować ,~sobie rolę ważną i trwałą. 

Do;ar-t. Nr. Nr. ,988 i 989 29 r 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sę,du Grodzkit~go \v Łodzi, 
Teofil Stanisz, zaID. przy ul. l{onstantynow­
ski2j Nr. 51, obwieszcza, że \V dniu 19 CZerw 

ca 1929, r. od gQdziny lO-ej z rana, w Łodzi, 
przy ulicy Podrzecznej pod Nr. 8 odbędzie 

się sprzedaż przez publiczną licytację rucho 
'mości: mebli należących do Dawida Blajfe­
dera oszaco'wanych 950 zł. 

ŁódZ, dnia 6 czerwca. 1929 r. 
Komornik: Teofil Sfanisz .. 

Do akt. 837~29 
OBWIESZCZENIE .. 

Komornik Sądu Grodzkk'go w Łodzi1 
reofil Staniszł ZaIn. przy ul. Konstantynow­
bkt.ej Nr. 51, obwieszcza, Żt~ w dniu lU ('zerw 
ea 1929 r. 00. g.IO-ej z rana \v Łodzi, odbędzie 
~ię sprzedaż prZA?Z publiczną, licytację rucho 
·mości: fartuchów i . koszul należących do 
'Jankla Icka Najmana oszaco\vanych 550 zł. 
'LQdź, dnia 10 ezer\vca 1929 r. 

Komornik: ~ru Staniu. 

- ... 

i t 
Ił 

ł 
TYI\! RAZEM w SUCHEDNIO WIE. 

Kh~lce 11-6. 
W Such$dni9'wie (woj. I\.ieleckie). ':ś.il .. 

ku poborowY,.chW5!lCZęło bójkę z żydami, z 
ktÓrych trzeeh l&kKo poturbowali. Zajście 
zHkwidow.a,ła. policja. 

PO'·uplywie2-ch godzin na przecho::: 
dząeych spokojnie rekrutów, w odwet za 
poprzednią bójkę, kilku żydów rzuciło się z 
kijami i napadniętych dotklhvie pobili. 
\Vkrótce do napas-tnikó\v przyłączyła się 
grupa żydó\v w liczbie około 300 osób uzbro.­
Jonych w tęPe narzędzia i rozpoczęli bójkę 

na n-owo. 
W . obronie poborowych stan~li mie,a· 

kańey ~ chrześcijanłe.\Vywiązała się gw~ 
towna!i zażarta bóika, litórej kres położy. 
dopiero przybyła \y większej sile· polieja,.. 

\V sprawie tej aresztO\vano: Abrallla 
fiozenewajga, Szlarn~ Hertza, Lejbusia n~ 
zenberga i Jankla KI"yształa. 

Zachodzi tu jakie:i nitiłporozumian.i~ 
któresf.ę po\vinno wyjaśnić. Arestto'~Nani po... 
n-inni być Polacy. Coś tam jest nie w po­
l'Z4dku. 

jasła,· zle gOis urazIł dó 
Lwów· 11-6 

W z"riązku' z odezwą. J. E. Biskupow" 
obradował \vczoraj lwo\vski Komitet i\.ka~ 
dernickJ nad nową sytuacją. O godzinie 8~ej 
\vi(czorem mia,.ł ~ie{)dby{~ ,~liec ogólno-alu,­
denlicki 'Vv sprawie zatwierdzenia awentu­
aJnych uchwał komitetu. Jednakże wiec ten 
został w ostatniej ch\vili od wołany i <3d:: 

będzie się w t:erminiep6źniejszym. \Vobec 
tego strajk na \vyzszych uczelniach będzie 
jeszcze lJtrzymany. Jutro dalsze narady Ko­
mitetu Akademickiego. 

L\llÓW 11-6 (iW) 
Sh'ajk na wyższych uczelniach we 

L \,"owie jt-'Srł:cZe trwa. Dziś o godz. 16-ej 

K'l'O ZABIŁ? 
\\ezol'ajszy "Kurjf'r Poranny'· donosi: 

\V dniu 7 b. 111. na skutek d('cyzji władz 
, ,ldow~-eh, \vypuszczony został na wolność z 
więzienia wojskowego przy ul. Dzikiej Ste­
fan Kossowski, b. \vyw!adowca~ którego za­
are8ztowano na terenit: parku B.'lwcdtr:.;kit'­
go po ujR\vnieniu zabójst\va wurtownika s{* 
żandarma :Ś. p. KOITzmy. 

Dalsze hezskuteczne śl::dzt\vo jest \v 
biegu. 

Czyby nie przeszukać 

wanien u ł·ajansa? \Vyś\vietUło 
cież jedne} tajeń.lnkę. 

wszystkich 
to już prze~ 

PRZYJAZD DELEGACJI NIEMIECKIEJ. 
Warszawa, 11:;8 (aw) 

Jak się dowiaduje Ajencja \Yscho;: 
dnia, przyjazd do \Varsza wy delegacji nie­
mieckiej do· rokowań handlo\vych z Polską, 
zapowiedziany jest na dzień 16-go b. m. 
Pierwsze posiedzenie obu delegacyj rozpocz~ 
nie się .prawdopQdobnie dnia. 17 b. m .. Ze 
strony Polski nit:które działy produkcji, 
szczególni~ narażone na konkurencję ze 
strony przemysłu niemieckiego, Odbywają 

obecnie narady, których celem Jest d<Y­
atarc~enia delegacji odpo\Vie-ltniego materja;;. 
lu orjentacyjnego. 

REZULTATY SOCIALlSTYCZNEJ 
GOSPODARKI. 

Wiedeń, 11~ (aw) 
Pisma alarmują opinję tutejszą. kata.­

:6h4ofalnemi rozmiarami stosunków panują.­

cyeh w tu~jszych halach targowych z powo 
au medo&ta.tecznegodowozu do Wiednia. by-

min. 30 rozpoczął się na dziedzińcu PQ1ite~ 
, chniki lwowskiej \vielki wiec młodzieży aka­

dernickiej,w którym ·wzięło udział kilka ty­
sięcy akademików. Na \viecu tym byli 0-
beeni rektorowie \vyższych uczelni. którzy 
'wygłosili mowy \vzywające do zaeho\vama 
zupełnego spokOju i PO\\1J'otu do przer·wa~ 
nej nauki. Izba Radna Sądu Okręgo\vego 
harnego, która nliała dziś rozstrzygnąć spra 
\vę ewentualnego \vypuszczenia na \volność 
aIes~towanych w z\viązkn z ekscesami aka­
d~mlków, nie po\vzięła dla pP\vności jeszcze 
w tej spra\vle żadnej decyzji. \V rezultacie 
Polacy akadenliey siedzą \v polskim wię .. 
zianiu. 

dla 1 nierogacizny, w-sk utek czego grozi dal::, , 
aga. zwyżkai cen· mięsa. Pi~.,ma wzywają rząd 
do· zniesićnia zarządzeil weterynaryjno-=-po:: 
licyjnych. Nasycenie rynku· \vicdeńskiego bo 
dowlą· austrjacką iie pozostaj~ w dalszym 
cię.gu \V iadnyrn stosunku do !lł:tpotrzebow& 
nia i nir 'fi;#płynie zup~łnit' na stalJill2:aci! cen 
mięsa, gzezegolnie wieprzowiny. 

KATASTROF A SAMOCHODOWA 
POD ZAKOŚOIE •• 

Lublin, 11::6 
Aulo półołęia:row~! należące do 8 p .. P. 

Legjonów, pt-awadzone przez s20fera :: żołDi" 
rz&. Zn\~'adą na Sl'Qs!e KlnlH'nsów ........ 
Zamość (woj .. lubelsk.ie) wskut~k defekt. W 

'A . o Słup ttie--
graficzny. 

Pasażerowie powypadali na !1zo"ę.. te. 
na ka.pitana 3 p. 8. p., Smółki ponio. 
śmier4 na młejs8u, 

Pięć innych osób, oficerowie i ie h •• 
ny, odnieśli eiętkle uszkodzenia ciała. 

Z oJ'sób tych żOna kp t.. 3 P .. a. 
p, Kełoeki.O~ xmarła wkrótCe .. 

Doch(.;d2enie trwa" 

SKUTE I BUJANIA. 

Katovlice, 11~ 
Pod:~as zabawy ludo\vej \v Hacibo.tł. 

od karuzel.l, będącej '''' pełnym· biegu 
wała sic: gondola. ',dkn i rund,s, na 
publicZllGdd 17 raunych. wŚ,fód tycn • 
bardzo ciężko. ' 

HO:-::~\NNA l \YYtTA~NIA SIR ... 
I\iin. Składkowslii ' 

h. nl. na eztel'otygodnlQ\vy urlop. 
\; t~(} \\~it·em. }Jjel"a(·ki 

. \VczoraJ zaniemóg-ł min. "lrtQraeZlł'Wlsa1 
l Illusiał prZerwać u:N:ed(l\vanie. 
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Przejazd .Ni 2 

" D.,. ś 
Dramąt budzączęj się' miłości p. t. 

D I WJeZ Cy J 
Film erotyczny osnuty na tle prawdzi .. 

weJto zdar~eniłl 

w roli głów. 

piękny 

czarująca 

I doweipny 

llVIO PAVANElll 
MARlA Pt UDLER 

6EORG' ALEXANDER 

" DE 
'Gł6WQ2I oM 1 

11 11 

i d n i n a st ę fl 

Dramat serca kobiecego p. t_ 

Niewolnica ilości 
Wielko miej sld dramat erotyczny 

W rolach głównych 
Smoaarska 

Węgrzyn 
Parnel 

lelw.ra_lcz 
i wielu innych 

I ' 
II 

nC . O" 
Zielona .Ni 2 

yc h 
FO RAZ PIERWSZY W ŁODZI 

Dramat śmiech i zagadka p. t.. 

Cień Sherloka Holmesa 
Sensacyjny film, W którym grozę, zdu-

, m ienie i śmiech bu dzi Goryl 
w roli gł6wnej 

Charles, Murray 
w roli GORYLA ??? 

Nadproglam Farsa. 

I 

• Rosji głębokie wrzenIe ... 
ru h 

Ryga, 1'1 .. 6 
.Z Charkowa donoszą, że rO.l.fuchy 

cnłOpskiena Ukrainie s~owodowane l'ekwiz)j 
cJami zboża ni.e ustają. 

. W okręgu Dnit3propietrowskjm na wia 
domość o przyjeździe komisji rekwizycyjnej 
tłum włościan zebrał się koło lokalu, w któ::: 
'rym komisja odhywała posiedzenie wraz z 
miejscową organizacją komunistyczną. i 
kiedy członkowie narady wyszli z lokalu 
tłum uzbrojony w widły, łopaty i .drągi rzu­
cił się na nich z okrzykieIn: "Zamordujemy, 
.was za wasze rekwizycje i po,datki". Dopiero 

•••••••••••••••••• 
Do akt. Nr. 1036-29 

OBWIE:sLtCZENIE. 
Komornik Sądu Grodzkiego v\' ŁodzI, 

Teofil Stanisz, zam. przy ul. Konst&ntynow­
ski.ej Nr. 51, obwieszcza, że w dniu 10 lipca 
1929 r. ód godziny lO:..ej z rana, w Łodzi, 
przy ulicy Nowomiejskiej pod Nr. 4 odbędzie 
się sprzedaż przez publiczną lic~tację rucho 
mości: 160 damskich koszul (bielizny han~ 
dl owej) należących do Rajzli Auerbach, o:: 
szacowanych 800 zł. 
Łódź, dnia 7 czerwca 1929 r. 

I 
Komornik: TeofU stanrsz. 

O~',::łIE&ENI[ Ch'cąc nabyć 
pro szek naszego wyrobu, nale 
ży przy kupnie akc~ntować 
wyrażnie żądać oryginalnych 
proszków z nłHlęUTKJEMGIł Gą­
seckiego znanych od lat trzy­
dziestu. Zwracajcie uwa.gę i od 
rzucajcie uporczywie poleca­
ne naśladownictwa w podubnem 
do naszego opakowaniu - l 

mes "'CM 

III • I I 
interwencja' o"ddziału milicji uratowała 

" członków komisji od samosądu. Kilku liomu 
nist6w odwieziono w stanie groźnym do szpi 
tala. 

W okręgu Winnickim miejscowi chlo::: 
pi spalili dom przewodniczącego sowietu i 
zamordowali korespondenta pism sowiecki~h 
Lewina. 

W okręgu PoHawskhn we wsi Rubliw<­
'ka chłopipodpalUi w nocy dom działacza 

komunistycznego i korespondenta pism sa .. 
:wieekich Szczerbina, który prowł::\,dz1ł agit~ 
cję za oddawaniem zboża. Chłopi" chcieH 
spalić S~czerbina żywce~, lecz w ostatnie} 
chwili udało mu się wyskocZYĆ przez okno 2' 

płonącego domu. 
W okręgu Czerskim raniono tiężktl 

przewodniczącego komisji zbożowej. Z pole­
cenia G. P.U, rozstrzelano dW'Uch włościan 
podejrzanych o zamach. 

w Czernihowie rozstrzelano równiei 
dwuch włościan oskarżonych o za.l?ójstwc 
działacza komunist~cznego Mosicz·a. 

a i[ na poCią • 
Muskwa, 11-8 (Radjo) 

Pisma sowieckie donoszą, Że przed 3 
dniami powstał pożar w pocią.gu osobowym. 
zdążającym z Penzy do Niżne-go ~"owogrodu. 

W ~łomieniach zginęłokilkudzi.e,si~,:: 

owtanie .. 
Ryga, 11 .. 6 

Z Moskwy donoszą, że krwawe egzeku 
cJe w Turkiestanie odbywają się Vv' dab 
szym ciągu. W Takidżiestal1ie rozstrzelano 
prz~wodniczącego sowietu w Garmie. ~lusa .. 
jewa, który zor$anizował oddział mieJsco-

du pasażerow, między którymi znajdowaU 
się członkowie klubówantyreligijnych na 
Syberji, udający się nazjazd bezbożników 

Przyczyną ~ożaru był w~buch masz}:~ 

n~ ~iekielneJ. - ' 

i:estanłe 
we}luClnosci i wysłał go na pomoc jednemt 
z przywódców Basmacz6w Furaili l\'Iaksu· 
mowi. \V 111iasL,l'L:ku Fnlllze rOZ.3l1'Z~hino 

trzech tuby.lców za. zamordoyvanie k.omU;Qj.~ 
st~. 

ry i. alna rlf lzTa 
Ryga, 11:::1 

W niezwykle oryginalny, nieco dzienny: 
sposób przeprowadzili strażnicrsowieccy' re 
wizj ę w towarowym pociągu łotew3kim na 
granicznej stacji Indra. 

W chwili, kiedy pociąg zbliżał się do 
stacJ'i sowiclcka straż graniczna zaczęła kro::: , , 

pić salwami' karabin~wymi do wagonowo 

\VIADOl\!lOŚCI z MEKSYKU. 
N a porządku dziennym dokonywa~e 

są bestjalskie p.apady na tle porachunkow 
partyjnych. . . 

Znowu więc wczoraj wydar7ył SIę .. ty·~::: 
padek, który zasługuje ~a ~apl~tnowa~11er 
i zwrócenie uwagi przez ... h,OlUlSarjat RządiI. 

Na wychodz'-!cego z restaul'acj~ "Ga­
str ono mJa" w \Varszawie . ~atrll~nlollego 
tam kucharza Edws.rda \Voz-ulaka ~Senator:: 
ska 7) napadł C7.csłn.w ŁTakóbowski, również 
kucharz poz01Stający bez zajęcia (Piastów). 

Maszynista pociQ.g zatrzy:mał. Strażnicy' rz,u, 
cHi się na łotewską służbę kolejową, prze-­
prowadzili rewizj ę osobistą, rozbili wszysł 
lde skrzynie znajdujące się w wagonach i 
po cztere·ch godzina.ch postoju, nie znalazł­
szy tego, czego szukali, puścili pociąg w dal. 
sz~ ·drog~ .. 

który począł bić Woźniaka. 
Na wszczęty przez napadniętego 

alarm nadbiegł z pobliskiego posterunku p.o.. 
licjant, który napastnika aresztował. W cza, 
iSie przeprowadzania Jakubowskiego dOl 
komisarjatu, kilku mężczyzn usiłoyva.ło od­
bićzatrzyulaneg·o i w tym celu rzucili sjt 
na policjanta; by go rozbroić. Dopiero prz.)'S 
pODI0Cy innych policjantów, Ja.kobow_kiegQ 
oraz jednego z jego 'prLyjaciół .• .'\nt..ruego 
Jesi(}nowsl\h~g-o (jabłonna) obe~łAdniono f 
zaprowadzono do X KomiaujatL 
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AzjatYcka impreza sowiooka, zaraiar 
okrQ.żenia angielskich posiadłości w In­
d~ach~ rezultatów poZytywnych, jak dlltQ,tl! 
rue przyniosła Chanaty Buchars:&i i Chl­
~ński są w danej cłlWili tv jawnej pl 'ze­
cllvko RosJi rewolcie. agitaCja 1;}glsze\"'łCka. 
w Turcji i Persji nie po'\viótlla się zwolen::: 
nik Moskwy Amanllllach musiał' opuś~~ić 
Atg~nigttm, wresZCie na jsi;erzej zakrojona 
akcja bolszewicka, próby zbols2ewizo,\~ania 
Chin ·~9'~rowa,dziły do znp,ełnego fiaska; o 
cutn sWladęzy €lStatni między ihnemi illCY·· 
d~~t:usunięcie konsula so'wieckiego w Ghar 
bl1ne przez rzą.d ngnki&lri. 

Ten Qijtatm wYP&d:elk pisze Dziennik 
Po-mański", wywołal w Ptł~skwie" wieHde 
zdener\vowanie. I. vvez\vaJ1le od rana tłuflly' 
. ~ki~wskiej llidnóś·ci detnon.strQ\vały ha-' 
ła~hwle, wzywajJJ,c 40 "",'alki z Chinami. Do 
tłumu przemawiaH Bucllann i Mołotowa 
rZfJ:d sowieck.i 'Wręczył. prZ!edata\viciel~wi 
Clnn w dniu 31 maja nast.ępującą, ogłJSZQ­
nę. w gazecie "Izwiestj:a" nbtę: 

,,27 maja o godzin.ie '2 popołudniu do 
l~k~lu gęneralnego kot11sula;. ZSSR \v Chur:< 
bID}e. wtal~nęła nagie policja i zarządziła 
szescIogodzlnną rewizję.· '\"~,r ciągu całeg.') 
:ego cza.su generalny kOI1'S ul l\łielnikbw i 
Je.go \vSpółpraco\vnicy~, byli fuiterno"\;vaui, a 
wlceko:nSUIZn~miel"SlKU uległ ruawet fi:JiYcz­
lle.mugwałto.wl. Nt ie baczac na gtanowc!Y 
protest policja zab~cała częŚć konsularnej 
~orespondencji i g :..reszlowała znajdujących 
':lJę. w lokalu ko~ iulatu 30 oby\vateli sowie­
~.klCh~ R. w ich 1jczbie wielu fllnkcjol1atJu­
s~ów l~stytue' ,yj sf'\\1eckich i zarządu 
~.SCh~~lO -. ch .ińskiej kolei. .. Chińs~y pou­
cJanc~ l·'.słuzą/ icy w chińskIej poli~H rosyj-
3~y ~la.ł?gw~l~;rdiiści jawnie przys\vaja.li !o­
tne ~l~nIądg, ,e i rzeczy, nąJeżąee do kon.su~ 
latu l Jego' pracowników(' ... 

. ~aPi' zeczając, aby "\vkonsulacie mia­
~y . mIeJsce· posiedzenia III. 1VHędzyn{:wodów", 
J~, nota. uważa 'lliIzal'zfłdzenie \vładz chl'Ó~ 
skłCh-"za. "wołające o P01TIstę naruszeniJ Sil­

my~hz~'3ad międz}~na.l:odo\vego prawa i liQd 
~lt;slaf: że wytwa~a, te sytuację, w któr~i 
~10I'mat"napral!a k9nsttlatów 8o\vieckich ::a 
~er!tor jUlU chjńskienl ~aje się wysoce atr:l-
nlOllf ~, jeżeli nie. nkrnożebną. < ' 

Następnie nora przypomina. że nn"" 
pa~ 1 na poselstwo so\vieckie \v Pełdllie G 
KYVI~ enia ~927 roku, l;iałogw"ardyjska nal)f1:~ć 
fa.ł~ ~onsnlatw Szanghaju 25 października. 
9~7 r. znis.zczenie, !,ołączone zzabójshvf:l.::: 

ml;.." sowieckiego konsulatu w Kantonie \y 
gruc~Liihiu 1927r.- oraz szereg aktó\v gwatfu 
uka. wschodnio-chińskiej kolei z.e strony chiJl .... 
S] tej. f 

i' Dotychczas - zaznacza nota _ rz:!d 
StO i-wiecki nie stosG'wal wzajemnych repi>esji 
~ lzględem .obywateli chińskich na teryior-
d ~1?l .rosyjsl{ielTI ..... - ohecnie .. jednak rząd 
, lwiązko\vy zmuszony jest założyć naj katery::: 

godniejSzy. protest przeciwko \vyżej. \yzmiah 
~tl\vahym :policyjnyrn gwałtom i zarzą(lae 
natychmiastowego lnvolnienia ares,ztowa­
nych ."'~ jego koneule.·de obywateli sowiec­
k~ch .oraz z\vrotu zagj'abionych rzeczy i pie­
ruędży. Jednocześnie nota uprzedza; że po:: 
selst\vo chińskie konsulaty \v Rosji zQsm}ą 
- w postaci re\vanżu. - pozbawione pr3. \'la 

~ekMerytol·jaln(}ści· udzielonego im prgez ko"­
deks międzynarodv"\vy i nieuszano\vane~o 
przez Chiny \v stosunku do liandlo\vo-poH­
tycznych placówe:( sOwieekich. 
, N0tę kończy następujące oświadc7~~ 

nie: 
"Rząd z\vią.zkowy stwierdza, że :lwią­

zeksowiecki w "\vszelkich ()kolicznościa(~h 
nifzmiennie dąży do utrzymania i podtrzyrri3 
niaprzyjaznych stGsunkó\v z narodem chiń~ 
,kim. Jednakże rząd zwi~zko\vy zmuszony 
fest w sposób bardziej stanowczy przestr.t{~c 
fIłd :na.t.lkiń&ki i j~{r organy przed da.lszem 
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nadużywaniem długiej cierpliwości tlt'~dn 
Sowieckiego przez akty prtn"okacyjne i na ... 
rtts!t1nle paktóW i l1mów·~. 

Ztł swej str()ny~ jak donoszą z; Nanlq~ 
nn, :rząd chiński rOlipatrzyw6..zy zal'!tuly SQ­
wieckie na posiedzenIu pod prze\\'odnietweltl 
marszałka Czan I{an-Szeka1 uznał je za ni~" 
uz.'1sadhiQh~, bo polkja chińskn miała ZRPO! 
nie wystarctające plzyczyny. dlRlloK:onania 
re\vi;lji, Która zreszt~ wykaź.ała, że kGn,~n­
lat SO\v. istotnie U}ll'a;1ttiał w Chinach niedoil: 

w stat-ych kronikach, pamiątkach i 
w powieściaeh historycznych czytamy· cze­
stokroć opisy ,vspaniałych i·hulaszczych 
ticżtt jakie urządzano \V więka€h śt~dnich, 
a które tr\valy nieraz całemi dniami i 
tygodniami. 

O ile l1czty te mogą rseGzywiśeie 00::, 
gactwenl, rozrzHtI1ośeią, a ~\Yła5tcza- nie­
prawdopodobnem obżarst\·vell1 i pijail~tW(~m 
:z.aimpono\vać współczesnemu człowiekowi;­
o tyje pod względem z~gtawy i sptistlbu po­
dania były Qfie bardzo prynlity'\vfie1 ~h\'i§'d~ 
cząep n niskinl szczebiu pojęć estetycznydl 
11 bi('~Htdnik<v wieku XVII} czy XVIII. 

.Ieszcze na. początku \vieku XVIII :na 
dwgradl na\vet ltrólc\'vskieh jadano ze 
wspólnej misy, którą. "\vyrabiano Zah~Ż!lie 
od zamożności gospodarzy z blachy, miedzi, 
sI'Iebra,lub tłota. llrlięsi\vo branó ~ łyżki 
trzema palcami prawej l'ęld, dwoma ;taś lei1 
,,,ej skubano na drobne ka.watki i -Wkłada . ..; 
no bezpośrednio do u~t. Dlatego ,też ~. tym 
czasi9 po każdej Potrawie mięsnej podawa­
no gościom sp€cjalne miski napełnione ',YO-

dą zaprs\vioną pachnidłami do obmycia 
rą.k. \V wiekach !Średnich przestrzegano 
zajmowania przy stole kolejności miejsc i 
unikano trzynastu osób przy stole biesiady. 
Zwyczaj tt>Il 'tyy\vodził się od czasÓ'w OSUlf:­
niej 'wieczerzy, przy której trzynastym hie· 
:;adnikiem był Judasz. 

Ponie"vaż ,\y wiekach średni::'h każda 
nczta pr7.edQg.~ła .-;ię bardz(\ długo.i h;e­
€iadnicy po kilkadziesiąt godzin nieraz nip 
\vsta\YaH od stołu, za czasó'\Y Karola \Vit:,l­
lHego pu:yjął się Z\,"yczaj uroEn:;aicania 
uczt śpic\yami, lub też recylowaniern poenla 

Lekarz hiszpański \v San Sebast .HUl, 
dl. As.uero, był do tliedawi1a zupełnie niezna 
llym szerszej publiczności. Dziś należy 011 
uo najlłopuHlrniejszych osobistości HisLJpa~ 
uj!, a pacjentć\v posiada vvięcej, niż ',V3ZySCy 
profesorzy 1V Madrycie razem vvzięci. Sied­
IDn.l asystent6w jest mu codzień pomocnych~ 
gdy przez 10 godzin przyjmuje chorych, zi€.­
żdiających doń z cale~o kraju. Sława dr. 
Asuero pocżyna zwoltlGprzekraczać granifJę 
j(-go ojczyzny; do San Sebastjan przyby\":3-:: 
i~J juz szukać llzdro'.l\rienia Francuzi i AngH-
ej."". 

Dr. Asnero twierdzi, Że ludzi p{)ra;~o,· 
r.ych może leczyć jedynym zabiegiem, w 
ciągu kilku minut. Nie jest on cudo\vnym lc~ 
kal'zem '\" pospolitym sensie tego określenia! 
gdyżtnetoda jego ni::; posiada \y sobie nie ta 
]f.U1iliczego, obracając się w granieach na 't­
kowej . medycyny. 

Metoda hiszpailskiege doktora pol~­
ga na pewhynl zabiegu, wykonanym na od:; 
ilódzenervlu trójdziełc~ego znajdującej się 
w jan1ie nosowej. Odgałęzienie to \"ypara 
di'. Asuero iskrą. elektryczD:ą· 

Zabieg ten, wedłttg zeznań całe~o 
mnóstwa. uleczunych, działa cuda.. Ludzie., 

r 

zwaloną propagandę bQI5te~'vi~kSł· DopóKi 
~t}wiety nie zapt'z(:,stanfi. swojej agitl,{!}1t 
~d 4';hiński nie prlykłatla wagi *,lłil pg(j.tra1 
mania nonnalnych stosnnkthv dyploluaty:;t"" 
nYGb '6 łIQskwą. 

Tak nal'Rzic pr.zeft:itawia ~ię niendł 
na akcja boh;z(~\\..ii{~ka na tez·ytorjach ),fan'" 

bI"i. i {;hin. 
~ Ph~l;'\\-'sze skr&YiiuwQu:e .t AngiH~ 

wypadło dl»." 80wletóvlt P. nieporu);slfiie. 
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I 
tĆ\V, cfpi@Wająćychbohalerskie ł?Byny ryC'g,;: 
rzy. Zbiegienl czasu w Iniejsc~ p<n-valnej 
poezji \vprO'",vadzono pie!'wiastki komedjG­
We 1 lUllllGrystyczner kiedy spetjldfil a.kUF 
rzy pomiędzy jedne111 a drugieln daniem 
odgrywalipantotnhlY~ które nazy\vano et:­
tt'emet9. Iałstorja przechowała wspomllie~ 
nie, Jectnt1gg takiego entremetotiakie w r 
1373 odegrano na (hYDrZe Karola V. PT7..aU­
sta-wiało ono zdobycie J'erozolimy przez Go! 
fryda de DtmiHon, a które b~·łQ zaraz'~m 
hołdem. tlożbbym tf!tnu ldelkiemu ryce­
rzowi. Rf)Wnież ÓWczesne kl'o11ilti zanotowa:; 
ły pi~*tle ent1'enleto: przedsta\viające obfę­
żenie Troi. 

:Mhno tego, H~ gospodal'że artystycz­
neml afi'akcjanli staI"aIi się nroZfngH!i~ 
czas biesiadnikoln ~::.ie przeszkadzało ttJ, I@ 
upijali sIę 'oni do utraty przytolnneści, f 

e~~stgliroć rozchoro\vy\vaH się ciężko z pr~e 
jedzerua •. 

Do koileQ XYI \\ nie znano oddzkb 
nych kielichów, ani Pl~hal'ó\v. ,VszyScy go­
ście piH kolejnó .z jedne~o. Dcrpiero znftcz­
nie później ,veszły w użycie oddzielne 
~~.klaniee, które jednak nie stal y na stoler 
lecz na tacach, trzymanych przez stojących 
za krze~::łanli gośei podczaszych. 

\"V'uwczas przyJą.ł się zwyczaj~ zachQ­
\v~ny do dzh:.if'JSZ€go unia. trącania się Ide 
lichami na znak pl'zyjazny·:?h i braterskil1h 
HcznC:. 

Znacznif: p6źnh;<j na stołach bie~iad­
llych zja\viły talerze, a następnie wi­
delce i noip~ które je:Ez::-ze :przez długi ~,zas 
t t' ich \vprowad~enin zaproszeni na uczty 
przyn~iH ze sobą. 

którzy ciel'pieli na nBjroznlaitsze s(:bo~"zeni& 
r&ralHyczne po \vizyde u tlI'. ~\sneru całkQ .. 
wicie Odz~lSkują wład:efi 'tV potażonvdl człon. 
j'<1ch. Taki np. aO.;.letni Siephun CanialnseI$ 
In, kupiec z Iniasta Tordera, od 9 lat nie 
lnógł chodzićJ tak, źe osołJn v l'złowiek \1 .. r·;"-

jeżdżał z nin1 na wózku. 1)1'. Asuero doko: 
nal na nim oI-leracji, ktr'ąa nip trwała na­
'H=:t D1:innt~. - ~,Pt'o~zę \Vstał: i , powie. 
dZiał doktór'. skończywszy operacjłf. Po tyel 
sIowach paeJont 'vstal i ku najwytsztHłla 
sYveffiu zdrnnieniu 3.1 \\'iprdził, że obecnie zno 
~u chodzi., .Inny paeja:ut.. od lat nie (I: 
paszczał łozka , może oh::.:rnle trudnoś~l 
\~7y('h?dzi,( p~ sehodaeh na H piętro do swe~ 
go nl1eSZKUlra. Pnłko'\vnik Jose ~1oreHl kt(r. 
ly \Vskntf'ł .. : bolesnc;?o renmatvzffiU uUlsiał 
P?dać si~ ~{j. dyn.li.;Ji~ . po zabieg\l 
d! AsueI'o zllpchne wyzdrowiał. 

k' . \:7~ę~t~7:ŚĆ .. facho\vcó\v. przede\vsPlyst: 
- ~_enl Pl?ft:SOł 0'\; lC fakultetu medy~znego ,,, 
f~Ifl.dr)~cl<;. okresJ~ją dr Asnero jako szaria­
. ,~?a,1Wlerdząc~ ze on podejmuje się le~zyĆ 
~~~ .. ko _ ł~hYe. p1·zrpa(~~~i. Zarzutom tYlU Pt'7.~' 

W sposoiJ ot'zy\vll:iry.zcznauił1 pacjctltÓt';. 
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iewolnictwo w x 
Regularnie dwa razy ViI tygodniubdby 

wają. się \V Dźidda, portoV\Tein mieście Abi­
synji, targi. To\var wysta\viony na tych 
ta~gach jest jak na dwudziesty wiek ca~1aj~ 
mniej niezwykły. Na sprzedaż wysta~vie:rii 
są. ludzie - mężczyźni, kobiety, młodzie~­
ty, starcy i dzieci., Przewaznie murzyni, ale 
niemało wśród nich 1\tIahometall. Czasami 
Błąkają się między nimi ż~dzi a nawet A­
ryJezycy. 

lIan deI niewolnikami rozwija - się w 
dwudziestynl wieku tak samo ś'\,ietni~, jak 
źa dawnych dobrych czasów. Faktu tego 
niestety zmienić nie może wpły\v wielkich 
mocarstw europejskich i_Ligi Narodów. 
Władca Abisynji, pobożny Bas Taffari przy 
stąpił chętnie do' Ligi Narodów i ma naj~ 
lepsze chęci w kit3funku zniesienia handlu 
niewolnikami \v swym kraju, ale chęci SW04 
ich ur:z~czyw1stnić nie llloźe." \tVładza. jego 
jest zbyt ograniczona. Zależny on je:)st "7 
wysokim stopniu od woli moźnowładcó",'. 
!t1ożnowładcy posiadają prawa samowładne. 
Władza ta prz€chodzi z ojca na ,syna już 
lat może tysiąc. Handel niewoln~kami j~st 
dla możnowładców najlepszem !Źródłem do~ 
chodU. GdY'by więc Bas raffari chciał wy~ 
stąpić energicznie, spot}{ałby go zape.wne 
ten satn los, co An1anuHacl1a. J\t1o żf'lOwład,­
cy z łatwóścią pozbawiliby go władzy, jako 
wroga Mahon1eta. 

Ale nietylkb w Abisynji dzieją się ta-
kie niesłychane rzeczy. Handel niewolnika~ 
mi roz\Yija się także w innych krajach, jak 
w Afganistanie. Tyl:Jeci~,hRwet Grecji ora.z 
W kolonjach Afryki Północnej. 

Handlarze hie\yolników, rekrutujący 
się przeważnie z Arabów, działają tak spryt 
nie i zręcznie, Żt3 zawsze uluiejf:!- Vi' pole wYt: 
wieść czujność władz i policji mocarstw eu-
ropejskich. 

Dziel1 i noc patrolują łodzie policyj~ 
ne Anglji i Francji po MorZll Czer\y. głó\v;: 
nyIIl terenie opN'acyjhym handlarzy i przy:: 
gl~dają się z rezygnacją transportom ży""e­
go t(}\varu. Gdy na horyzoncie ul{azuje się 
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Ci Si tellicy 
Plac był pusty. Jedynie na Great Cen; 

tral station, gdzie taksometry wysadzały 
gości z teatru, powracających na wieś, pa­
nował ożywiony ruch. Przy wejściu dokli­
niki powitał go detektyw. 

- Nic nowego sir! - oznajmił. - Wy 
wieźli tę hist8ryczkę. Prawdziwa to była 
plaga. 

- Tak? histeryczkę - pamietam!·­
Przyponlniał ją sobie z opisu naczelnej pi&; 
lęgniarki. 

Detektyw w haU'u był dobrą pomocą 
dla pielęgniarek, gdyż otwierał drzwi, gdy 
dzwoniono; I on nie m ia.ł· nic do zakomuni­
kowania, a pi,elęgniarka, która pBłniła służ; 
bę nocną i schodziła. właśnie ze 8chodó,y 1 

oznajmiła, że Nora śpi spokojnie. 
_ vVłaśnie, przechoclzą,c, rzuciłam 

okiem do pokoju, - rzekła, -- Ohawiałam 
Się~że nasza dzisiejszapacjent}{a nie da. 
jej spać całą noc. 

- Czy mogę ją, zobaczyć? 

iobr21e znany ll,ro11zowy żaglowiec, lód! pu;;. 
licyjna poczyna go ścigać. Żaglowce arab:: 
skich handlarzy . są mał.e. lecz bardzo zwin­
ne i szybkit i nielatwo je dościgną.ć. A gdy 
wreszcie policyjna łódź dotrzeć zdoła do za,:, 
glowca na odległość strzału, Ol{Rzuje się, ic 
wpłynęła ona już na teren neutralny inne­
go pailstwa. policja niema już prawa aresz;: 
tow!ania przestępców i ograniczyć się musi 
do zawiadomienia policji zainteresowau>clgo 
państwa. Zanim }ednak ta druga polic ja zdo 
la się zorjentować, żaglowiec arabski do­
pływa terenów znÓW innego pailstwa. 

. terwenjewał U króla Amanul1acha. OtrzYi 
mał też od króla. piśmienl1Y rozkaz wyda.~ 
nia obywatelki niemieckiej. Afgańczyk jed .. 
hak nie wzruszył się wcale królewskim r~ 
kazem. \~liedział, że prawo stoi po jego stto 
nie i powiedziaJ: "Król chCe moję. niewole 
nicę, to niech ją kupi't. I konsulowi nie PO. 
zostało -nic innt3go, jak zapłacić. wygóiowany; 
okup. Lecz i ten okup okazał się Iiieobowlą; 
.zującyin. Niemka formalnie wykradziona. 
została z domu swego ciemięz<,y i uciekła. 
natychmiast samolotem, przy ~otowanyID. 
przez konsulatt do Indji. 

Handlarze zdobywają niewolników 
podstępnie. Zazwyczaj wpadają im \\" ręc~ 
naiwne murzynki Afryki Środko\vej, znęca­
ne bezwartościowelni błyskotkami i piękile~ 
mi przyrzeczeniami świetnej przyszłości, 
która kończy się gorzkiem rozczaro,,"vaniein 
w niewolLZ 'pośród :Mahometan sprzedaw'll­
ją się niejt3dni dobrowolnie. Są to skrajni 
nędzarze, którym życie się sprzykrz:yło. W 
Absynji dziś j,e,szcz~ co trzeci c'złowiek jest 
niewolnikiem. Gdy przypadkowo handla­
.rZom w ręce wpadnie Aryjczyk, konsulat 
europe jskiego pailstWa niemało trudności 
110konać musi, zanim zdoła u\yolnić ofiarę. 
Za.zwyczaj nie pomaga iadna intt3rwencją u 
miejscowych władz i konsulat zapłacić mu­
si wygórowany okUp. \'\7 roku 1927 zdarzył 
się n. p. cieka-Tvy wypadek w Afganistanie. 
Pewna Niemka wyszła, zamąż za Afganczy;.: 
ka cywilizowanego i wyjechała z nhli razetn 
do Kabulu. Nit3:s'zczęście chciało~ że mąż jej 
Zlnart Cały mająt,ek' otrzymainiekultural­
ny brat zmarłogO. Ponilywaź jednak prawo 
afganistańskie uważa żonę za własność ma 
terjalną, biedna Niemka stała się własno­
ścią nowego posiedziciela~ czyli niewolnicą, 
z którą tenże mógł robić, co lnu się podoba 
to. Brat zlnarłego począł ją męcz~ć swą mi 
łością i więził w mieszkaniu. Z truąem o~ 
bboniła się przed jego natarczywośeią1 mo:> 
ty"'-rując odmo\vężałobą po mężu. Cudem 
prawie zdołała powiadOluić o swym tragic~ 
uym iosie .. konsula, który natychmiast zaitl-

Betcher Long nie wiedział sam, 11lacze 
go zadał tak nierozumne pytanie. Siostra nie 
zdziwiła się, gdyż pełniła zawód, nie zna.j4:.. 
cy niespodzianek. Zawahała się j~dnak. 

_ Nie wiem, czy naczelna pi,e,lę·gniar~ 
ka uzna to za słuszne, - rzekła, - ale 
niech pan tylko zajrzy, nie mówiąc nic. 

Long wszedł za nią. po schodach, czu­
jąc się nieCO ~ł,n1.:i;;.sznyln. Gdy stanęli na 
pierwszem piętr~eł pielęgniarka zatrzyma:: 
ła się i raz jeszcze poprosiła go o spokój. 
Otworzyła drzwi do pokoju Nory i dała 
'mu znak ręką, aby wszedł. 

Przyćmiona lampa paliła się w poko­
ju) dając akurat tyle ś'\viatła, że można by::: 
ło rozpoznać postać na łóżku. Dzie:)wczyna 
leżała plecami do drzwi, a na kołdrze wi­
dać było tylko jeden jedJ!:ny lok. 

Lok? .,. Betcher zmarszczyl brew, 
Lok t13n był czarny! 

. W dwóch susach dosięgnął, minlo prO 
t~stó\vpielęgniarki, łóżka. 

- Hej, - pani! 
Dotknął delil(atnegorami~nia i potrzą 

snqł je, silnie. Dziewczyna. nie spała~ Prz~::. 
. rażone oczy spojrzały na de.tektrwa. Ale by. 

Urzędowa statystyka oblicza liczbę 
sprredanych niewolników w roku ub. na 
30,000 ludzi na terenach Abisynji, wybrzeże 
Morza CZerwonego i w kolonjach Afryki 
Północnej. Największy procent przypad.a 
na Abisrnj ę. -

LOTNISKA w STANACH 
. ZJEDNOCZONYCH. 

O rozwoju kOlilUnikacji lotniczej w 
Stanach Zjednoczonych najlepiej mówi liez... 
bd istniejących tam lotnisk, ktÓra dla Pol~ 
ski wyda się niemal fantastycz.na. 

Ogółem istnieje w Stanach Zjednoc2~ 
nych 1.075 portów lotniczych, a nadto zg"'" 
rfJ cztery tysiące pól lotniczych zostało tak 
nr~ądz.onych~ że mogą na nich lądować w 
l'aZie potrzeby, największe nawet olbrzyulY 
powietrzne. . 

Z ogólnej liczby. 1.075 portów 231 pO­
siada urządzenia umożliwiające lądowanie 
rr~wnież w nocy, przy każdym zaś lotnisku 
Z11ajdują się podręczne warsztaty mechatti~ 
~zne, oraz zapasy I11aterja,łów pędnych, umai: 
Zli'vriające dokonywanie mniejszych napraw 
o:,:'&.z zaopatrywanie B-;ę w ])enzynę i smary. 

Pierwsze miejsce pod względem lici­
by lotnisk zajmuje Kalifo1'>nia, gdyż posiada 
łeb 115, drugie - zajmuje stan Texa.s z 9t).. 
dama., trzecie -:- stan PensYlwalja. - 6iC~ 
czwarte Illinois, który pO'siada. "zaledWie" 5~ 
lotnisk. 

ł~ to oczy brunatne, a tw~rz miała wyra) 
ostry i zakłopotany. 

- lVII'. Long> co pan ... - zaczęła pi~lę. 
gniarka i spojrzała na twarz na poduszkach 

- To nie miss Sanders! - wykrzyknę 
la zdumiona. 

I tak tet bylo. Nora Sanders jechała 
w t.ej chwili raźnym WOZe111 motorowym po: 
gotowia w stronę Berkshire, gdzie czeka) 
właściciel "Heartsease", aby ją przyjąć - a 
tym ra.zem miała mieć do czynienia nie i 
Jacksonem Cray.ley'·em, ale z człowiekiem. 
który nie znał litości ani lęku. 

ROZDZIAŁ XXXIV. 
Betcher Long odgadł, co się stało, za: 

nim dziewczyna na łóżku wybełkotała sW'O" 
je usprawiedliwienię. 

- Niech pani wstaje i ubiera się1 A­
reszt'ą.ję panią za . współud~iał w przestęp­
stwie, - rzekł. - Proszę posła.ć po pielę, 
gniarkę, którapozQstanie tutaj. a.ż ta pani 
będzie gotowa do odtransportowania. --- do­
dal, zwracając się do sidstty dyillrują.Cej. 

Kiedy zszedł nadój, pieieg»oiar~ epł 
wiedziała mu, co zaazło. 
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Ąmerykanizacja przemy' lu 
S(ćlby rózwój przemysłu w Polsce, z()::" 

stał czę:::'CJ>\.JWD spo\\"uth.,..,\ any wskui:ek wici:: 
kiego rozpolitykowania. Partyjnict NO, dema,; 
gogja dały się aż nadto wć znaki szerokirtl 
masom społcczeilshva. Rozpolit~kowani po­
słowie chcieliby zba'wić Polskę pustą gada:: 
niną. Ta plaga gadulstwa udziela się i ma~ 
som, s'kutek jest takit że zamiast tw~orzyć, 
cią.gle gadamy, wiecujemy, kłócimy się i 
tak ci~gle \V kółko. 

Życi~ nas uczy, że politykowaniem 
nie zbawi się ani polepsZY doli robotnika. 
Dobry przemysło\viec może więcej zdziałać 

\V kierunKu polepszenia bytu mas niż 'wszy­
scy mó\vcy wiecowi razem wzięci. 

Oto dw'a klasyczne przykład .Z'. Bolsze~ 

wicy od początku swego istnienia karIIlili 
masy pracująG~ komunałami, że najwięk­
$ZY wróg" klasy pracująceej, to kapitał i 
\vielki przemysł. Idąc za tclmi wsltazaniauli, 
~niszczyli znienawidz0uy' kapitał i prze­
mysł . 

. Skutki tej destrukcyjnej roboty nie 
lały na siebie długo czekać i Rosja, która 
była kiedyś śpichrzem Europy, cierpi nie~ 
słychany głód. Dziś \v burżuazyjnej polsce 
można kupić każdą ilość chleba \y cenie 45 
gr. za kg. a w prole:tarjackiej Rosji po C~ 
nie l zł. za kg. i to na kartki tak j ak w 
czasie wojny. Bez kartek kilo chI ella kosztu 
je#, 2 zł. \V kraju czysto kapitalistycznyn17 

jak Ameryka, co piąty robotnik ma własny 
automobil. Natomiast w proletarjackiej Ro­
sji co piąty ma zaledwie jakie takicl buty 
na·nogach. W Alneryce jest bądźcobądź 

dobrobyt, a w Rosji bieda jedzie' I1Etdzą i 
głodem pogania. 

PO\VYŻSZcl przykłady są wyn10wnym 
dowodem, do czego może doprowadzić par~ 
tyjnictwo demagogja i bezmyślne gadulst\vo 
z jednej stron)1: z drugiej strony praca i po­
czucie odpowiedzialności. :Masoln ni" ll10żna 
obiecyw.ać złotych gruszek na 'wierzbie, 
l,€cz trzclba je uczyć i postawić moźlhvie na 
najWyższej stopie życiowej 

Po inflacji i innych wstrząsach eko-

ta oszczędności niema u nas oby\vafdlstwa. 
Trzeba powiedzieć jasno, że wiele konsu­
mujemy naszych zarobk6w. Cnota oszczęd­
ności opuściła nietylko mężczyzn, ale jesz~ 
cze więcej kobiety. Jednem sło\vem prowa­
dzimy życie nad stan, kupując rozmaite fa­
tałaszki na kredyt, bez których moglibyśmy 
się często obejść. \Vskutclk tego powstaje 
kurczenie się kapitału, to za dużo wydajemy, 
a za mało (/.:lzczedzamy. 

Każdy kto miał sposobność poznać 

bliżej Stany Zjednoczone musi przyznać, że 
Ameryka jest dziś iddałem organizacji i 
tam należy szukać wzorów rozwoju przemy~ 
sIu. Zasadą amerykaflskich przclnysłow'­

ców jest produkować coraz to więcej i la­
piej, oddać konsuluentom lepszy i tallszy to: 
'war, jednem sło\vem dużY obrót a mały 

.' 
Sławny ratovvnik zato;>ionych łodti 

poftW odnych, nurek wyższy oficer fio l y 
amerykańskiej, Ellsberg, roz'wiał niedawno 
\VAIl'''''y\viadzie dziennikarskim legendę, jal\o­
hy dziedziny wielkich głębin podmorski"h 
były czarującym światem. 

\VPedle niego jest to świat groźny, w 
którym najstraszniejsze jest to, że ma ~:f! 
wrażenie, jakgdyby "vszystkie pl'Ci.Wa Dl-ł; 
1'y przestały obow"iązywać. 

Do głębokości ;)~mnastu metró'w idzie 
jeszcze jako tako, ale poniżej dwudziestu 
'1h t:n1iu metrów jest się już w prR\vdziwym 
gąszczu. 

Przy \vydobywCł.nill ło/li.i potl\vouncj 
HS 51''' która leżała 'w głębinie 40-metro\\ ej 
na t\vardym, czarnoszarym~iaskl1f korn.an:: 
dor Ellsberg ni':~ ,;pos1rzegł zadlly('h ID tiszlt 
żadnej roślinności, a krążąc dokoła łod~~ 
podnosił za każdynl krokielTI \V \vodżie t!l· 

many piaskn, jak chmury kurzu ulicznego. 
Innym razeUl nurek trafił na tak gę­

ste błoto, że grz<;!.sł po kolana, a nawet IJO 

pas. 'V ciągu godziny zdołał zrobić zaled wie 
9 m. drogi i nie potrafił odkryć zatopionej 
łQdzi pod\vod~ej, chociaż leżała ona przed 
nim o 15 m. . . 

Pod wodą panuje także wiatr, jak 
nom~,- ~nyrh f:;l-G:c~:..;~·"- • .:;l \",'0 nasze lliewh.'l~ na powierzchni ziemi. Jest to naturalnie 
się zmieniło. Jak dawniej tak i obecnie cno~ wiatr wodny, który dotkliwiej jeszcze daj~ 

.zysk. W Polsce niestety jest inaczej. Z ehwi 
1ę.,1 g-dy pewna gałęź przemyl:!IU zaczyna 
szwankować~ to zamiast pchnąć ją na wła­
śchve tory t szukamy zbawienia w cłach 
ochronnych. Inaczej mówiąc chcemy p~zy 
nikłej produkcji wyciągnąć maksimum Zf1S 

sków, obniżyć tern samem zdolność nabyw .. 
czę. konsumenta. 

Nie mniej ważną przeszkodę. rozwo::: 
ju przemysłu to zbyt \vielki indy\vidualizm. 
Nie możemy. czy nie chcemy podporządko­

wać swego ja, inaczej brak nam dyscyp!i:: 
ny organizacyjnej. Za dużo politykujemy a 
za mało interesujemy się życiem ekonomicz 
nem. Brak związkÓ'w, przcldsiębiorczości, 
brak zmysłu oszczędności, brak zdolnych 
kiero\vników przemysłu stoi na przeszko­
dzie roz,,'ojowi przemysłu \y Polsce..-

anu 
się uczuć człowiekowi, ·n1Z na povvierzchni, 
wobec tego, że prądy ciągle go muskajct-c,;, 
poruszają \vodę, która ma temperaturę ma­
ło co wyższę. od zera. 

. Pomimo tych podobieństw z pw 
wierzchnią ziemi, pod morzem jest zupełnie 
inaczej. Nurko\vi jest bardzo trudno zorjen­
tować się, gdzie się znajduje, tak że I~Zęsto 
się myli, sądząc, że jest pod dziobem włas­
nego okrętu, podczas gdy się w istocie .lnaj 
duje pod jego sterem. 

Z grożą.cych niebezpieczeństw narko-­
wie najbardziej nie rekinów, jak to sobie 
publiczność wyobraża, ale nagłego \vypłynię 
cia w górę. a~~jo równie nagłego upadl{u 
\v dół. 

Jeżeli bo\viem zmiana głębOkości na 
stąpi zbyt szybko, zanim z pokładu l?fteZ 
rury gumo\ve, jego towarzysze zmienią. w je 
go aparacie ciśnienie powietrza, to przy wy 
płynięciu na 'wierzch grozi nurkowi, że \vlas 
ne ciśnienie organizmu rozsadzi go jak gla 
nat, a przez zanurzenie się \v głąb, żeClri­
nieuie wody zgniecie go za: kartkę papieru .. 

To też komandor Ellsberg, jak każdy 
zawodowy nurek, nie kocha morza, ale ra­
czej się go boi, raczej go niena y\Tidzi, Jak 
nieprzyjaciela, na którego trzeba iść za\\'sze 
z zaciśniętemi zębami i mieć się przed n)tn 
na usta'wicznei baczności. 
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Dzie\Yczyna przyjęta została popołud;: 
niu z polecenia jakiegoś lekarza. \Vidać by­
ło, że miała napad l1isterji i aż do \Vl2CZO" 

ta jęczała i "vyła. Gdy "lekarz" zatelefono:: 
wał przed wieCZOrelTI. naczęlna pi:3Ięgn ar­
ka poprosiła go, aby zabrał chorą, która 
przi'szkadza innym pacjentom. Obiecał przy 
słać po nią później karetkę pogotovvia. I 
istotnie samochód pogotowia nadjechał 

wkrótce z dwoma pielęgniarzami w unifor~ 
mach, którzy vv obecności lekarza położy li 
dzie\vczynę na noszach. 

- Aż do tej chwili byłam przy tern, 
ciągnęła pielęgniarka nocna, - potem do­
któr poprosił, abym przyniosła jeszcze j~.d~ 

ną kołdrę. ZeszłJam nadół i wróciłam naj­
dalej po pięciu minutach ... 

-- A podczas tego czasu picl ęgniarze 
~lbo oszołorni I i miss Sand~rs, albo inacz-ej 
~musiIi ję. do milczenia i położyli na no­
~zach zamiast dziewczyny. CZy" słyszała. pa. 
tli jakiś krzyk? 

Pielegniarka. skinęła głOWI- -- Tak, 

właśnie gdy doszłanl do końca schodów. 
:\lyś!ałam. że to m:rs. Dennsey. 

Beteher Long' zbladł. 
- Rozumiem, - rzekł, i nie mo­

gę pani winić. Fo\Yinicuem był spodziewać 

:3ię czegoś podobnego, gdy usłyszałem, że 

dzic\yczyna została przY'wieziona popołud::: 

nlu. Pokój jej leżał przecież obok pokoju 
miss Sandt'l's? 

Nie pozcstaw,ało mu nic illnego~ jak 
zdać zwykły raport clo Scotland Yardu i po 
.lecić wszystkinl posterunkom policyjnym, 
by zwracały uwagę na samochód pogoto\via, 
którego numer zapaluiętał detektyw, pełnię.­
cy służbę przed. 10cznką. 

Zapomniał zupełnie o ojcu~ aż o trze:: 
ciej\Y nocy, gdy przyjmował raporty ze 
Scotland Yardu, zatelefonował do niego ąłu 
żący. 

- Sir Godl~y dotychczas' nie wrócił, 

- rzekł, a Betcher Long uczuł lodowaty 
dreszcz \\' plecach. 

Potrzeba mu było teraz całej odwagi 

i całej stano\vczości. Przechylił się na fote­
lu i w nieslychanem napięciu otrząsnął się 
Zcl wszystkich innych uczuć. Erł teraz tył::: 

ko detektywem, który wyjaśnić' miał znik M 

nięcie czło",~ieka, imionieni Godley Long, i 
sekretarki miss RBvelstoke. Gdyby na 
myśl o nichpodda\vał si(; jakimkolwiel~ u:: 
czuciom, groziło UlU niebezpieczeilstwo 0-

błędu. 

Nietylko te dwie osoby znikły t~j no:­
cy. l\1iss Revelstolie ueluia sie wieczorem z 
wizytą i o godzinie trzeciej je~zcze nie by­
ło jej \v dOIUU. Ad\yokat Henry także znikłt 
pra\\~dopodobnie towarzyszy~ star,-lj pani. 
Ale Jeden czlO"wick był na 5t3.no\visku. Gd\' 
defekty\\' zatdefono\vał o cz\yartej <io "H~­
artsease(', odpowi~dział mu nlr. Cravel. 

- To pan, mI'. Long? Czy coś si~ 
stało? -

• :- Od d\vunastej usiłuje pan połą" 
~zyc SIę ze mną? To l"łamstwo. Spałem od 
Jedenastej~ a tdcfon jest przy mojctn łóżku. 
Czego pan chce? (d. C. D,,} 
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Teatr Kamerulny: -'.! 'fYoskiwaI3t' 
Tee.tt l,lQpule.ruy: ---- ~ ~3v lat ży (ia szuiera'\ 
Gong: - "Blondynki czy bl/Ullt;tRi". 

WIDOWISK.A. 
Casintt: '-'- "Ni€bieska nlyszka" 
SpI~ndiy,t ~ ",spowiedź pi'zed szturmem", 
Ll1ritti ~ ,/rancHrlHt bógGw"\ 
Grand Kino: ....:.... "Zabiłeś" 
Ca;pit<i>l: "-"-" ~,\Vesoła wojna~.\, 
Apglltl: ~ "ta}> mił&Śdf'. 
Palace: -'- "Wiosenna miłośe'. > 

Czary: - ,.Zagla.Ja HG:-.;ji"-

CorSo:' "Cień ScherlbKG Holu1.esa" 
MimQza: -' "Córka Zotl'Y". 
Odeon: ~ "I1zie'wiczy rat 
Resursa: - "Zony szalone''. 
Spółdzielnia:' ~ J Ganna c;t'ARG. 
~1. Kiri:Oś\v.: "Nicl~Ui.n'.l:bny cżłuwieM," 
'~iode\yil: "Niewolnica miłości" . 

Wiadom(}śc~. b;e2ąC9., 
_~~::"'ft"~"~"l'],~,-.. -~'-' _ ... _~ 

EPIDEMJA ODR'!. 
W ciągu tygodnia od dn. 2 dG 8 czerw 

ca r. b, zgłoszono d.o\Vydziabi Zdro,\vottiOś 
ci P~hliczIlej następujące przypadki chorób 
zakaźnych: 

Dur brzuszny 6 przypadków (w tygo;: 
dniu poprzednim 1), Czer\vohka .....;.;.. (l), pło:: 
nica 23 (20), błonka 15 (20), dtętwkEf. karkG 
l~ odra 47 (20), róża 2 (1); krztusiec 5 (2), 
gorąCzka połogowa ~ (7). 

Ogółen1 zanotowauo \V tygodniu u .... 
biegłym 99 przypad.ków, w tygodniU poprze 
cl.:nim ~ 78 przypadkÓW. 

ORYGINALNA KURAOJA. 
V\' dniu onegdajszym we WSI :Huby 

pod Kaliszelll mieszkallcy dokonali s1.l'aszli.i 

we-go ouk:ry'..:.ia.yV stGdok; znajuująct'~.j się 
poza wsią na łąkach znaleziono wisząrego 

na belce mężczyznę, którego zwłoki były juz 
w stanie całkowitego rozkładu. 

Powiadomione o powyższyrn wypadku 
władże policyjnf: wszczęły docllod:;;~111e.1 usta 
lny, że były to zwłoki mieszkarlca \VSl Bu­
by, 33--1etriiegci J aha Betki~ra, właściciela 

; .JO-morg'dwej zagI'.ody, zaginionego w tajem 
niczy sposób przed kilku dniami. 

Jak się okazało, denat odjetdhiljąt Z 

domu, poinformował rodzinę, że tttlctje się 
do szpitala na kurację. Przyczyną roz:paożU 
wetio kl'oku była nieuleczalna choroba,. 

NARESZCIE. 
Ministerstwo SpraW . vVewnętrznycb 

wydało ostateczną decyzję, na . mocy której 
zarządzono rozwiązanie stowarzyszenia wol;:; 
nomyślicieli w \Varszawie przy ul. EJoktrQ·, 

i'alnej 14. 
W zwiQ,źku ~ tem, ZGstahł rozw1ązane 

odd.żiały wspomnianego śtO'Warżyszenia w 
Lo~i,\Nilt1ie, LUblinie) Halmie, (łestrnill.i,e 

i Katowicach. (Wid) 

.. 
I 

Wśród bezltresnego bagna upodleni- i 
nikczemńości luGzklej. która tak szeroką fa­
lą zalała Polskę ..:-. rzadko, niezmiern.ie rZH.d~ 
ko zdarzają się fakty· - które na chwilę 
pozba\'d.aj~,!. tego zupełnie zresztą uzasadnio.;. 
nego pesymiznht i dowodzą ni:ezhide że. 
na t<łnl - śmiertdząeem podwórku łódz:: 
kiem zdarżają się jednak i ludzie 1. eharakte 
ry na najżywsze zasługujący uznanie. 

Są to wprawdzie echa minionych dni, 
Bpiew łaJ)ęilzi . POkoleń które \valczyły; K.ti::. 
re, miały ideały, które miały hart ducha i 
inny niż dzisiejsza młodzież św.atopogląd. 

Chcemy tu poświęcić słó'v kilka zna­
~emu w naszem mj{'sci~adwokatowi pa1:i~l 
Pi@tró,"vi Kbllowi ~ któi~egG ~ieh:awa sylwet:;; 
ka znana jest niernal wszystkiul mie:szkafl:: 
tOm naszego m.iilsta~ 

Nie będziemy tu zajniować się jego ty. 
ciorysem ~ nie wchodzi to w zakre~ nil1iej­
sżej skromnej wzmianki dziennikarskiejł 
nadmienimy jedynip, ze w, czasach najgol'~ 
szego ucisku inoskkwskiego, '\" czasie kie­
dy ·nad Łodzią za,~!8ł ponury cif5i1 sZl1bh!lli­
cy i rozszalały bezpru,via stanu wfJjenn~ga 
D .. jeźdźcyldedy znany oprawca gen. I~azna~ 
1:0'\\ . - J1.<:.jedncgc> ,wyprawił na tamten 
świat -adwokat P. Kon z narażeniem włas­
nej wolności, vvłasne,l ()sófiy - bronił tH'z'~d 
są.dem \vojentiym diiesiątki i setki Polakr)", 
- o "pt.zeci\vpańsh>;'ov~;e O!skal~żonychH pc-te-­
stępstwa. 

Niejeden ma mu. do zawdzięczenia gar 
dło, niejednego - dzięki jego pracy najczę­
ściej bezinteresowne;......;; orilinelv kUkuna:: 

J[erIe . ODia 
Głośną była swego czasu sprawa z11-­

kwidewania i I'ozhicia szajki. pundyckil3j,' 
grasującej na terenie wojevvództwa łódzKi,~::. 
go i teroryzującej spokojnych lnieszkań~ó'iit 
powiatu. Była to bantla osławionego Adanla 
.Ęaczmarka, której członkiem Vi! ,ostatnich 
cł:hvilacb jej istnienia był rĆfwnież zabójcf.t 
b. p. JVIichała. Króla Roman Szczeciński. Jak 
,'\ iadolno SzcZeciński skazany został za fuu~~ 
UerSt"wo wyrokiem sądu okręgowego Vi Ło­
elzi, na 15 lat Ciężkiego więzienia. POhie\,iaż 
jednak zbrodtliarz ten posiadał na swem 
sufIii-enill szereg inny,~h prz,estępstw, a prz(~" 
clewlszystkiem kilka napadów bandyckich 
dokonanych z bronifj. w powiatach wo je:: 
wodztwa łódzkiegO' jak dO'nosiliśmy odpo'wi'1-
dać miał za te czyny kolejno przed sądanłi 
okręgowemi. Za napady bandyclde dokona­
nE w powiecie piotrkowskim Szczeciłls1d 
odpo"\viadać miał pi'zed sądem okręgowym 
\v Piotrkowie. Wkj'ótce po wydaniu wyro::. 
l\. a przez . sąd okręgowy w Łodzi Roman 
Szezeciilski odtransporwwany zQstał do 
Piotrkowa na rO'zprawę sądową, która od­
była się onegdaj. Na ławie oskarżonych 
pi'ócz Szczeciń:skiego zasiadł ró,vnież przy­
vJIJdca bandy Adam Kaczmarek. Obydwaj 
bandYCi w styczniu r. b. dokonali napadu 
na dWóch handlarzy koni Arano Rubina i 
Ab'rama Goldberga na szosie prO'wadzącej 
do Będkowa. Ponieważ napadnięci stawili o:: 
pór, bandyci ciężko por.anili ich Gl'az zra­
bowali 'wóZ i pewn~ sumę pieniędzy. Na­
padnięCi pozO'stawieni zostali na szosie nr,. 
lasce losu. Dowlekli się do Będkowa, gdzie 
udzielono im pierwszej pomocy lekarskiej 
a stą.d odesłani zostali do szpitala. 

Sprawa tych napadów była rozpatry .. 
\yana .on.egdaj prźez sąd okręgowy \vPiotl':; 
knWie. Obydwaj stanęli przed obliczem spra­
"viedliwości przyznając się dO' przestępstw. 
Powtórzyli oni \"vobec sądu zeznania· swe 
złożone na śledztwie. Obydwaj zaznaczyli, 

I 
or 

~tolett1ie bezpłatne wUkacje na SYberji. 
\V l1znahiu jQgu ~ooług Rada Mięjslf.& 

ofiartJvvała mu dtźy l\ dtniij rentę Vi ilóS\!i 
dziesięciu tysięcy złótych reCzńie. 

Pornijamy tu nieco szorstką fertnę, te­
j!v rodzaju uznania '-... aH~ ciy. :Ollalazł by tJ.ę 
Id6k6lwiek Vi ł..od'd ~ ktUl'yby t:itltnew.ił 'W 
dźisiejszYt:h ciężkich eeasaeh, prZYjęcia tak 
p0ważlłegO' zasiłKu? . 

ZlUtjąC ilas.zych łódzldch ptiilJenłleirrt~. 
rów --- możemy śmiałe odpowiedzieć, że le.­
żeli by wynikły jakieś kWSistje z tego tyt .. łu 
- to li tyll{o z racji rekursu obdal'o\vall">'5o, 
domagającegosifi Y:il'fC.zll€}go p0dwyzsz3nia. 
"Lotacji ... 

Pan adw Piotr Han stanowczo odi116t 
\\ ił wspomnianeg J oaznaczenia ~ moty IV ,I'" 

jlH,. ten swój krok tem;że ma dość jeszcze 
sił~~ do pracy i nip. -widzi powodu dla kt6· 
l'cgo miał by być ciężarem iniastu ... 

Entre nous soit dit - miasto stokroć 
więcej pieniędZY rżuc.tt~ tu.pełnie hlepradttk;, 
cyjnie w hl,oto "- ale kwes1lja ta jest zak9ń~ 
:zoną i W rezultacie 118.n, adw. ft.{)11, postą" 
pił tak, że t:ruJł:nO tu nie podkreślić nil ... 
tlicznie jego . niezmiernie subtelnego. cha, 
rakteru i bardzo 5.ł:lachetnego posunięcia. 

I jakkolwiek - chociaż zapatrywaniali 
mi swoimi stoimi na przeciwległym biegu .. 
nie myśll politycznej polsldej -'- jednak mu .. ' 
sImy oddać cześć prawd?iiwej wartości €ł:łl"" 
chowej i prawdziwie zasłużonemu obywąte:!o 
to'\\i kraju, jakim jest be.zwątpienia ttd«r. 
Piotr Kon. 

że nie mieli żadnych wspólników 'I potli~wd 
pozostała ~zęść bandy '"\v czasie tym prs.car­
wała na terenie innego powiatu. Po z.ezńl::t­
Iniach bandytólv są.d badał świadkóW J 
którzy jednak do sprawy tej nie wnieśli nie 
nowegO'. Przedstawili j.edynie pewne.,.-, ok()j 
h<:zności napadu. Ze ,vzględu na dostg.... 
teczne do\vody świadczące o :fzkodliwQ;s~i 
pozostawania na wolności oskarżonych orali 
przyznanie się bandytóW, sąd piotrko,;v1:3~: 
wydał wyrok, skazujący Kaczmarka i SZCZeIL 

dfiskiego po la lat ciężkiego więzienia.. 
Obydwaj. bandyci wysłuchali wyrokn vi zn.« 
pelnym spokoju. vVkrótce po zakończerUt) 

rozprawy bandYCi przewiezieni zostali po<i 
eskortą do Łodzi i 1.1tnh~3ZCz~l1i w więżien..i:n 
przy ul. Kopernika. Zabójca b. p. Króla Rew. 
man Szczecińskd spr.owadzany wstanie 
"'krótce do sądu okręgowego w Łodzi· 
Krwawy ten zbródń.iarz posiada na swero 
sumieniu szeI'eg iUllych przestęJ)tstw za kt;)... 
1'8 grozi lnu jeszcze 10 spraw sądOWych. Naj. 
poważniejszą z tych będzie spr.a\va. D z.a-t:: 
bójstwo niejakiego Abe Wl1czyńskiego, za­
mordowanego 11 stycznia r. b. w Sompolnie 
p0wiatll łódZkiego. Za. tę zbrodnie Sae~cln­
sh.iemu grozi kara śmierci. (P) 

DYŻURY APTEK. 
Dziś dyżuruję. a,pteki: M. Lipca (Piotr· 

~{}w~ka 193),M. Millera (Pietrkowska 46)~ 
W. Gresźkowskiego . (Konstantyno\vska tn). 
Pereltiiana (Cegielniana 64), H. NiaWiaro\v, 
g.kiej (Aleksandfo\vska 37)., Z. JankieleWłtZ~ 
(Sta.ry Rynek 9.) (p) 

NAGŁY ZGON .. 
Zamieszknła w domu przy ul. Andr7~ 

js. 44, 42;:letl1ia Bronl~ława fls,rzębowska za­
słabłszy zmarła nagle. Zwłąki zabezpiecZf)r.lO 
na miejscu. (p) 
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'VOLNOŚ(: PHZEKOI\A~. 
NasiprennUi:t'ft:iO;'ZY skarżt:"! '-;".:.~. że 

VOHCJf odbie:'<1, .~Rl)lW{\1" nietylko w kios­
i:: &ch, n ll1.\Yalitlli\v, u spn:eda \VCÓW uiie.lll vch 
i Vi fd .. b:ninL:;tracji pi~lna, ale poz\vala sobie 
llh \',:łażenie do pl'y\Yatnych lokali, odbl\:!­
rn~":f' dziennika w tramw'ajach i na .llicał!\ 
!JGszczególnyn1 przechodniom. ~ 

Miłym wyjątkienl na tern polu j2~t 
bJmpatyczny przodownik Pntżańskj z re~V1: 
tn gdzie n1ieści się ~.Roz'\Vój' '- który ;1.k 
rLc'że tak łagodzi ostrość ustaw przeeh'-t;,:·} 
WJill stosowanych, za co poz\Va',tlU1Y fi:1 

sopie złożyć pubLicznć: podz1 ę.h o\v:ł-niG. 

TEATR MIE.JSK!. 
DziB, środa) powtórzenie wczorajszej 

- premjcry "Ostatnia zasłonaH • 
Jutro, czwartek i "\v piątek \vlt.:czorem 

dane będą \v Teatrze :Miejskim. dwa przed­
stawienia po cenach riajniższych(od 50 gr.) 
satyry z życf': sovrieckil3go "K wadl'atura k<Y 
la". \V sobotę i w niedzielę wiBczoreHl "Osta 
tnia zasłona" po cenach popularnyl'h, 

IfEATR KAMERALNY. 
Dziś i do soboty wieczorem ""łącznie 

8ensacyjny scenarjusz egzotyczny z ~~yda por 
:owego japońskiego "Yoshhvara" .. 

GOśCINNE WYSTI:PY TEATRU "GONG" 

(Cegielniana 16). 
Dziś i jutro QStatnie 2 przedstavvizl1ia 

-,wietnBj re\vji"Blondynki czy brnnetki" z 
,działem całego zespołu na czele z Hanką 
8unowiecką, Soboltówną, 'Vojnarero~ Prz~r; 
s,trzelską, Owidzką, Ustarbowską, Gusta­
wem Cybulskim, L asko\vskilu , BoIskinl, K l,­
~ińskim, Fertnerem, Góro\vskim, No\voslel­
~kim i Pilarskim. "V przygoto\vaniu sensa:: 
~yjna re\vja "Kto chce się ożenie'? 

Codziennie 2 przedsta\vienia o 8,15 
( 10.15. 

~ KONSER'V ATORJUl\1. lVIUZYCZNEGO 
H. KIJEŃSKIEJ. 

Po skończonych egzaminach z przed­
miotó\v teoretycznych odbędą się egzamina 
w klasach instrumentalnych i śpie\vn 31)­

lnwego podług następującego planu: \v .3ro­
dę dnia' 12 b. m. klasy skrzypcowe prof. 
Dziewanowskiego i Le\vensteina od g')dz. 15 
\VE: czwartek dnia 13 b. nl. od godziny -16 
t~asa dyr. Kijeńskiej, Dobki· wiczowej, w 
Fiątek dnia 14 b.m. od godz. 11 kI. prof. D!].­
bro"\vskieg:.: od godz. 15 ki. fortep. prof. Dob­
kle~vicza Vi sobotę od godz. 10 kl. prof. Hce­
:'.vil:.ZÓ\Vlly od- godz. 15 inne klasy fortepiano­
we, \V' poni' działek dn. 17 b. n1. od godz. 
1:i.30 klasy śpie'wu solo"\vego prof. Hóżań-
5kiego i Comte \Vilg,ockiej. Na wszystkie eg­
zamina 'wstęp w-oIny dla publiczności intere­
sującej się muzyką. 

••••••••• B~ ••• e ••• 
OB\VIESZCZENIE. 

Komornik Sądu GrodzkiBgo w ,. Łodzi, 
XV rewiru, Rafał Sakkiłari, za.mieszkały w 
Łodzi, przy ulicy Rad wallskiej 3 na zasa­
dzie 1030 art. Post. c~wHn.. ogłasza, że w 
dniu 25 czerwca 1929 r. od godz. 10 rano \v 
domu Nr. '1 OD przy ulicy Rzgo\"skiej odbę­
dzie się licytacja ruchOlllOŚd należących do 
Stanisława. Stępniewskiego składających się 
z rilaszyny do szycia oszacowanych na zł. 
650. 
fj,di. dnia 11 (). H?29 T~ 

51i1 Komornik: Rafał Sakklla.d. 

t,KOZWÓJ'l, Sroda7 12~go etel"\vca 1923 t. ................... 

pr n p dał 
Sąd Naj\vyż3Zy wyro};:iem swym 0-

!'zekł~ ż,== nje należy obliczać składek ubezpie­
·zeniowyC'f.l na rzecz kasy chorych od gra­
t ~ fd.<::\~;ji nip ohjętych n1110\Vf! najmu pracy. 
\Y l'okn tym czyt&.ll1Y co nast~pnje: sto:so\.\"­
t;;!. do artykułu 19 ustawy o kasach chorych, 
PDC~" ta\vą do obliczenia \vysokości zar6wno 
sf:~;tdek nhezpiecz-;niowych, nalf;żnycI1 od 
lJ1"~(o"\vnikó\Y, jakoteż i zasiłków pienięz­
nyth t należnych tyU} praco\vnikom w ra­
zie choroby, jest zarobek ich podług któ-

. rego zaliczeni zo~tają do jednei z grup za-

.Nr. 161 
,.I 

III 

b ch I J 
rubko\vych. 'Vedług· tego artykułu za zaro­
tek pl-aco,vnika u\vaża sie otrzyluaną prze .. 
zeń pensj<; lub płae~. a ponadto wszelki~ 
~hviadcz~nia dodatkowo \v gotchvee łnb \v 
naturze v'' tej liczbi~ i gl'atykikn!'i~\t o tyla 
jEdnak, o ile udzielbnie takich 'wiadez~ń 
jest \\" zwyczaju i wpły\ya na wysokość wy. 
nagI'. Je7.~li wypłata gratyfikacji pra(·ot,.~;lli­
kom nie sfano'.vi obuwią.zku pracoda l .. 'r:Ył 
to nie moż~ tE.. gratyfikacja być uważana Ja .. 
ko część zarobku, podiegająca ll,vadze pr.y 
ubezpieczeniach UH vrypadek choroby. (p) 

•• I JI p 
\V dniu wczoraJszym około godz. 6~e; 

l'ano w Parku Ludowym na Polesiu Kon­
stantynowskiem przechodnie ujrzeli \~liszę.ce 

na drze'wic zwłoki mężczyzny. Przerażeni 

dokonanem ódkrycielu zaalarmowali . dozor­
ców . parku prz~ pomocy) których zdjęto wi­
sielca z ~tli. 

Nafumjsce wypadku przybyły nie:: 
zwłocznie władze policyjne. 

Przy z\vłokach denata nic znaleziono 
~!adnych dokumentów osobistych, letz mirnl! 
to policji udało się stwierdzić nazwisko jr~", 

go, którym się okazał 2R:letni Jan Kuro\vski, 

Dziś, w środę, dnia 12 czerwca r. b., 
w.'ilni się stavdć do' poboru przed Koroisj;J. 
Poborową Nr. 1 (Pomorska 18) poborovli rO­
cznika lt-J08 f zamieszkali na terenie VIII Ko 
nlisarjatu PcHeji, których Ilazwiska rozpoczy 

nają się na litery: J. L. l., fi.I, N, przed Ko 
misją Poboro\vą Nr. 2 tOgrodO\01la 34) poho.:: 
rowi ('ocznika 1008, zamieszkali na terenie 
XII HOlnh:arjatu Policji, których nazwiska 

rozpoczynają się na litery: R, S, T, U, \V, Z~ 
przed Komisją FoboroW!1 1:'.71'. ~i I,Lakątna 8::2) 
poborowi rocznika 1907, uznani za tzaso\vo 
rtiezdolnych do służby wojskuwej w roku 
1928 (kategcrja .,B H

), zam1.:5zkali na terenie 
III KOluisarjatu Policji Państwowej, któs 

" 
I 

robotnik" fabryki I. K. Poznailskie~o, zamie­
szkały przy uL Borysza 6 na Zubardziu, 

Dalsze dochodzenie ustaliło, 2:13 przy-­
czyną saulobójshva był brak pracYt gdyż Ku 
rowski w dniu onegdajszym zo::;tał zt'ecluko 
wany. Przygnębiony nie wrócił do domu z­
myślą o samobójst\viB udał się onegdaj 
przed \vieczorem do parku. DO"~vody osobi~ 
bistet jaki~ posiadał przy sobie zniszczył i 
szczątki wrzucił do rZt.:ki Łódki, a następnie 
powie-sił się na sznurze, skręconym z szelek. 

Zwłoki denata zostały przewiezione 
do prose-ktorjum przy ul. Łą.ko\-vej. {\Vid) 

, 
I I 

rych nazwiska rozpoczynają. się na litery:: 5, 
'UJ \Y, Z. 
~ _____ IIIIII __ ;&[' __ ~ 

USTA A WOJSKO A 
zawiera. pn;episy dla poborowych i re­
zerwistów wraz z podaniamif o zmianę 
orzeczenia. jedynego żywiciela rodzinY1 

ucmia szkolnego i t.d. 

Cena zł.. 1 gr. 20 

Wl'chtwmle~Vlo K .. ięs~nlł .,Czl'taJu 

Łód2; H il rutowicIa 2 (Dzielna) 

......................... 

iis , ił CÓ 
I\EZULTATY lVIRóvVCZEJ f>R;:'\. () ... BEZROBOTNYCI-I.. 

Przyrost ludności w PolSce stał się c­
statnio w Niemczed; przed.miotem ży\vego 
z~~lnteresowania. Urzędo\va statystyka nie-o 
nJiecka zajęła się szczegółowen1 badaniem za 
gadnień, któremi \v PolSCe ni1\:t się nie in­
l-ereiso\vał, a które dotyczą il-ośei do!'astJ.ią~ 
rej corocznie młodzieży, liczby, urodzeń i 
.§;ni ertelności. 

- Zy\votność germańskich Niemlzc 
-- 'wołaj~ statystycy niemieccy - jest. ZE:-

g'rożna! Pola<:y pozostawiają daleko w tyle 
przodujące od \vieln Jat na tein polu Nienl'; 
cy. Liczba urodzeń w 30 miljono\vej Pob'!e 
~aczyna dorównywać liczbie urodZell \V Rz·~­
fZy, która posiada 64 miljony ludności. 
~ Liczbę. zawieranych małżeńshv bijl 
PDjacy wszystkie narody. Ilość·łślnbó\v .t>~'a~ 
\'de dorównyvva ilośei dorastających par. '1"':=­
go zjawiska nie ohserwnjenlY \V żadnym 
kI aju. Rok ubiegły - 1928 - był pod tym 
\'n'~gI~dem wprost rekordowy. ~a 350.000 par 
dor0'5łei młodzieży 300.000 wstąpiło ''C 
Tvdazki"małieńskie. Jeśli z\vai:yć, że na-
\'T'z}rkład w T. Hl25 7.aTeje.strowano nowydl 
IIla.łż.e.ń.slw nie całe 2.00.000 - to obecn,y 

stan rzeczy okaże się" napra\vdę imponuJ~cy. 
Już w niedalekiej przyszłości Polska. 

osiągnie przewagę lic-zebnq. nad swoimi po~ 
tężnynli sąsiadami. 

Liczba urodzen w Niemczech j,est ;0-
ł.'tz n1ni(~jsza. 

U nas stosunek jest \vprost odwrotny . 
v,; roku 1928 zanoto·wano blisko lmiljoll u­
rodzeń w Polsce. Liczba urodzeń w Nieinr; 
cL:.ech tylko nieznacznie prze\-vyższyła DO­
ZiC,ffi polski. 

owró ( 
dzieci 



Do akt. Nr. 658 1929 l". 

OGLOSZBNIE. 
Komornik Sądu Grodzkiego W ŁoqZl 

" ' S. ZajĘC)wski, zam;, w Łodzi,· prży 1.:lic:y 
;traugutta Nr. JO, Pll za~a.dzie art, 10:)ij 
11. F. C, ogł~sz~, że w Q.niu 21 czerwca 1929 
r~od godziny 10::cej rano w Łodzi, przy ulicy 
Piotrkowskiej pod Nr. 114 odbędzie się s'prze 
da.~ ~ przetargu publicznego ruchomoścj!;'n~ 
leżących. do EZrY Zeligman i Łaji Zeligman 
i ~kł{ldajicy~h się ~ .. mebliosza,cowanych lia 
Sl1męzt ~.160. 

Łó#, ania 6. 6. '1929 r. 
5143 KOmornik: s. ZajkoW'ski • 

Za spokój. dusz, małtÓldr.Qw 

•• _ ••• B~~a •••• m •• B 
Do ~kt. Nr. 1483 1928 rio 

QGŁOSZENIE. 

odbędzie się nabożeństwo w· Kościele p-arafj.łnym Św, Krl':yia przed Wielkim Oltł'!ł 
rzem dnia 13 c~erWCil o gódż, 10 rano~ Ila które krewnych, przyjaciół i znajomych 
zaprasza 

Komornik Sądu Grodżkiego w Łodzi, 
S.· Zajkowski, zam. w Łodzi, przy ulicy 
Traugutta Nr.,10, na żasadzie art. 1030 
U~·P. C. oghlsza, że w dniu 19 czerWca 1929 
1'. od godzi11Y 10::ej rano w Łodzi1 przy uli~y: 
Piotrkowskiej pod Nr. 104 odbędzie się sprze 
daż z przetargu publicznego ruchornościha~ 
l~zących do Geeela Lusternika i składają::: 

eyeh się z maszJ.7'llY do pisani~" dwóch rO'" 
werów i 2 biurek oszaco\vanych na sumę zł. 
750. 
Łódź, dnia 11. 6. 1929 t. 

.. 5745 Komornik: S. Zajkowski. 

1I1I'1I ••• mm •• IIM •• lla.: 
Do akt. Nr. 562 1929 r. 

OGLOSZENIE. 
Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, 

eS. Zajkowski7 zam. w Łod~i, przy ulicy 
Traugutta Nr. 10, na zasadzie art. 1030 
U. P" C. ogłasz~, że w dniu 19 czerwca 192H 
r.od godziny 10:::ej rano W Łodzi," przy·uli~y 
Piotrkowiskiej pod Nr. 82 odbędzie się sprze-

'~l dniu wczorajs~yln w godzinach' PQt: 
łodllio\vychdo glnachu Centrali Kasy Cho­
rych m. Łodzi przy ulicy W ólczai.tskiej Nr. 
225, przybył w towarzystwie Inspektoi'a 
Okręgo\'vego Urzędu Ubezpieczeń w \Varszfl­
wie p. Ry'tarowskiego p. Eugenjusz Łopu­
s.zański. Komis'arz Rządowy 'Kasy Chorych 
m. Łodzi. 

P. Inspektor Rytarowski wręczył Prze 
wodniczącęmu Zarządu p. K:ałużyuskiemu 
dwa' pisma O. U. U. w 'Warsiawie. Jedno 
komunikuje o . zawieszeniu, Zarządu w jGgQ 
czynnościach , drug~e o rozwiązaniu Rady; 
Kagy Chorych ID. Łodzi, Komisji Rewizyj:: 
nej i KomiSji Rozjemczej. 

O godz. 8~ej. wlecz. odbyło sięostat­
ni '~ posiedzenie Zarządu, na którem w ohec­
ności przedsta wici e la V\TładzN adzort:zfch 
Inspektoratu O. U. U. RytarQwskiego Przelf' 
wodniczący p. Kałużyilski podał do wiad')-

• 

mości Zarządo'\\1' treść reskryptów O. U. O! 
"'v Warszawie. 

Akt zdawczy podpisany został prze! 
Przewodniczącego Zarzą,dup. F. KglużyS. 
skiego, Dyrektora d-ra E. 8arnb()rskiłłgo ~ 
Nacz. księgow'sgo p. Pierlvochę. Akt od .. 
biorczy podpisał Komisarz Kasy Chorye~' 
p. Łopuszański Eugenjusz" Dyrektor. drl 
Samborski i Naczelny księgoWY. p. A •. ~ien. 
wocha. (n) 

ODWOŁANIE WYBORÓW DO KASY; 
CHORYCH. " 

W dniu wczorajszym, komisarz ~ 
d.owy Kasy Chorych Il1. Łodzi p. U>pusząu.", 
ski, otrzymał pismo, Z Okr. Urz. Ubezp. y. 
\Varszawie - odwołujące wybory dó łiasl 
Chorych - wy.enaczołle na dzień i5, wrz. 
nia b. r. (p) 

daż z prze.targu publicznego ruchomości na::: 
ieŁŻących do Alfreda Łaskiego i składajq.­

, cy~h się z urządzenia biuro\vego, weluru na 
męskie palta, jedwabiu i innych ru<;homości 

. oszacowE:nych na sun1ę zł. 3.140. 
ŁóQ.ź, dnia ł 1. 6. 1929 r. o ta tr t 

, 5749 Komornik: S. Zajkowski. 
Między Kołem a Kłodaw~ pOWI'atu ka-

,1I81111i1I1I1I1I1I1I1IIHIiIi.iallB. ' Bskiego .kurso\vały d,va autobu~y, z których 
Do akt. Nr. 409 jedLn był własnością, Cabehłoszyna, dr~gi 

OBWIESZCZENIE. Chlvaliilsldego. Obydwaj oni prowadzili 
Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, lniędzy sobą poważnąkonkul'encję. 'tv ubiC::: 

głą sobotę, gdy autobusy te znalazły się nie­
Teofil Sianisz, zarn. przy ul. Konstantynow- daleko Bielavi,'Y na drodze koło Kłvdavvy, 
skiej Nr. 51, obwieszcza, Że w dniu ,19 czerw gdZie Wskutek' złego stanu szo:syznajduje 
ca 1929 l'. od godziny lO-ej z rana, w Ł.odzi, S~ł~ wąski przejazd, auto Clnva1iilskie~o jadą­
przy ulicy Ogrodowej pod Nr 3 V'l hali-171 er: na przedzie stanęło wpoprzek, przes~ka.­
odbędzie się sprzedaż przez publiczną licyta dzając umyślnie następcy swemu przejazdu. 
cję ruchomości: manufaktury należą.cych do Następny autobus jBdnak jechał tak szybl{o, 

. Majlecha Goldb~rgaószacowanyeh 450 zł. że nie mógł w luoulencie zahamowa~, co 
Łódź, dnia 7 czerwca 1929 r. J1 .. iało następstwa st!aszne, "Vskutek OdUl0 .. 

Komornik: Teofil stan~sz. 'W~y posłuszeilstwa hamulców, auto z całą 
st.ybkością najechało na stojący wpopl':{,ek 

I Mjelsk~" ine".atoprafe~ŚWI~'OW)l.'1 . ..... O!" .1t·YI . do 17 .. VI. IQ29 r 30i; 

!,) l., dQi'Oł1iłVeh: 

ie trze y 
«2,ł(1 ie 

w 19li głównej LM.L JAt\NlłlGS 

Plil młodzieży: 

Pa~ i ttf~:\·achon 
j Ja k o . 

pagrDm~J wilków 
""',:t i r lP. m,'_ 

Do akt. Nr. 1056~29 
OBWIESZCZENIE • 

Komornik Sądu Grodzkiego w ŁodzI, 
TeoflI SłaniszJ zam. przy uL Konstantynow­
skiej Nr. 51) obwitlszcza, że w dniu 26 cz.eI'\V 

ca 1929 r. od godziny lO-ej z rana, w Łodzi, 
przy ulicy Ogrodowej pod Nr. 20 odbędzie 
się sprzedaż przez publiczną licytację rucho 
mości: urzą.dzenia zakładu fryzjerskiego (lu 
ster, foteli z podpórkami i in.) należących 
do Stanisława Węża Vel Wężykowsldego, 

oszacowan~ 665 zł. 
Łódź, dnia 8 czerwca 1929 r. 

Komornik :~eofil stani .. 

auto i ,vskutek zderzenia 11 oęób ,iadący~. 
tdegło d\:,źkiul obrażeniom ciała. Niezależni4 
Ofl te.go, jeden, z chłopów siedzący W:łwcza& 
w przydrożnym rowie, wskutek przewró~ 
niasię autobusu został zabity. Na . miejsc, 
wypadku zjechały natychmiast władze pali ... 
cyjne, ktÓre szofera autobusu, 'powoduję.ceg~ 
katastrofę aresztowały i osadziły' w więzie.­
niu do dyspozycji władz są.dowycb. W szyst­
kich rannych od"wieziono do pobliskiegQ 
szpitala, gdzie przebywają. poQ. Qpi~ką lekar--­
tSką. (p) 

Do akt. Nr. 602 1929 r, 
OGLOSZENIE. 

KomQrnik 'SądU GrodzkiegQ w Loaz4 
S. Zajkowski, zalli. w Łodzi, przy wiel 
Traugutta Nr. 10, na zasadzie art. l03(). 
U. p .C. ogłasza, że w dniu 20 czerwca 1929 
r. od godziny 10::ej ranO w Łodzi, przy ulicy. 
Piotrkowskiej pod Nr. 110 odbędzie się slJrze 
daż z pl'z.etargu publicznego ruchomości na::: 
leżą.cych do firmy" Wincenty Rutko\vsk.i' i 
Sp." i składających się z nasion marchwi i 
buraków oszaco\vanych na sumę zł) 3,200 
ł...,ódźł dnia 11. 6. 19291". 
5747. Komornik: S. ZajkowakL 



.. 

z 4 .. ch wielkich sal po 600 mir. kw. każda,' nad~­
jąea się na fabrykę wyrobów" jedwabnych, pon­
czach lub t" p.. względnie na duże składy 

III .. 

od 1 lipca r. b. dl. wynajęcia 
Do fabryki należ" winda eięiarowa i róźne 

magazyny, ".... . .. 
Oferty pod S S 91 do AdmInIstraCJI nmIeJ­

n'" " 8072-1 
I.:.z;e~g~o~p;is~m~a ............ .v ...... ~ .. """"" IV 

II II 

r UJ I 
gdzie "tanio i dobrze 

tl'I II O . 

U 
\ 

nlie[fi~rZnnJeh FofrgrafnwU 

adż, ul. arułowicza 13 
tel. 25-00. 

en:r 

1 F t 
czt 

on urene:r jnel" 

r Iji m. biust ł .3-
retusz. cała fig Jł 5-

Od 
UWAGA: 

,.,. amatorów przlłjmuJe .ł~ Wlłz_ltde robot)' 
fotos; rafic:zn.~ 

nfepogoda nie robl r6żllldc:~ w ZCll~('; ck. 
ZllkladC:ZJnn)ł bez przerwy od 9 do i .1 ~cz. 

AGE"TOW FIRMA HASZA "lE WYi;\<\l..~ .. 

PRltYSŁOCO lUDZKICH 
Sp6łdzlalnła z agr. odp. 

Halt lałutlnla 1881 twanuleUtkl L 15 
prz,yjmuje z oprocentowaniem 

Wkłady oszczędnoścIowe w Złotych 
z wymówieniem i na każde żądanie 
Wkłady oazędnoiclowe w Dolarach 

innych walutach obcych, :z:wrotnie w Dolarach i t.p 

ZałatVł ia 'Ws2ełkle operac~e bankowe 
I 

WynaJem kaletek stalowych ( S a f e s) 

Wapno p!Qchcłńskie marmurowe Cement, Gips, 
.Scipio·, S.smoły .Klepacki". CQglaf Dachówka 
Eternit, Papa, Posadzka, Glazura f Lepnik do po 

sadzki na zimno .Duroxyl". Trlicina 1716-

Poltlo*l wJllloliline pnedatawl«lielltwo fabr,k 

Int. JA. P~DII C H 
WaraUISIl'lInll, XI81.11 ZO. Tel. 108-70. 

II Drunoe n~ło~nnia II Dr, 
:;. :: 

J. aufman 
Illł o1lłr 

Kupno j sprzeda! i ord,nuje weborobach dzieci od 8-9 T. i od 1--8 'VI, 

kęnluukł II m. 5 
Telefon 87-0G N a . raty i za gotówkę ....... -------IiIIIIIIIIIII-_---........ --IlIIIiIIIIII!! ___ __ 

Cala ł:.óciź} wie, że naj-
lepiej kupuje się meble 
tylko w zakładzie tapicer­
skim B-ci Gabalów. Nawrot 
Je 8. Otomanys tapczany 
fotele, krzesła, kredensyj 
garderoby stoły J oraz pr%y­
mujemy wszelkie zamówie 
nia.wykonanie solidne. Na 
rat y- za gotówkę. 42>-3 

rl 
Inżynier BurlowIliczy i 

Przysięgły 

I. oś01 5Z 
teł .. 2-15 

G€ometra 

, I 
od 1 do 3 j od fi do 7. 

Roboty pomiarowe 

Na ratyl TanioJ Najdłui­
sze terminy Manufaktura, 
galanterja, obuwie, białe 
towary, firanki, kołdry, bie 
lh:nę rnęskę, damską pole­
ca "Kredyt" Nawrot 15 
UwagaI l-sze piętro. 

Projektw budo'WI~e - nadzór tochnic:a:ny - żelbetnlctwe 

8062 
Plan! łWI)łąrl!K fiu sieci KanalllaCJjn~j 

".0 sprzedania bardzo ta'" 
U nio meble salonowe 6 
krzesel~ 2 fotele :stół i ka" 
napa. Wiadomość w Cu.. ~ łfJ 
kierni Piotrkowska 13 fa a 
Z powodu WYjazdu81.:r~:1 ł ~ 

dem tanio nowy domek >; 
nie wykończony wraz z oH :&: (;) 
cynk~ przy ul. Rybnej od ~.: 
strony Aleksandrowskiej N ";; 
mieszkania wraz ze skie.. ~.s 
pam o dużych wystawach o; 
Sil wolne. Wiadomość Ba- A. N 

łucki Rynek Nr. 10 p. Sta-

Porada prawno .. adminIstracyjna 
w sp rew Im· technicznych 

e 
"' fabryczna wyrobów 

POŃCZOSZNICZYCH 

Pończochy od zł. 1.50.' 
Skarpetki od zł. 1. 20. 

PO CENACH FABRYCZNYCH 
W firmie 

Gładziejski 
Andrzeja l. 

szewski. 5685--4 --------------------~----~--------------.. 
t;amochód luksusowy Hr .. 
11 my Opel 6-cio osobowa 
limuzyna okazyjnie do 
sprzedania Piotrkowska. 48 

8068-3 

Posad, I prace 

Sklep Bałan 
ozdób wojskowych, poli 

cyjnych ł strażackich 
i uczniowskich 

• Jarocińsk 'i 
L' A B O R A N T nstan II 5' " 

do fotografji potrzebny daw_ nauLPiotrlcowska 121 " 
natychmiast, Oferty "labo ? 
raot" do Biura Fuchsa, S~KL E P i 
Piotrkowska 50 KazimIery ll,tlonko! 
ł1 t b d d ł AL. KOŚCIUSZKI 37 r °krze na poKr ęcz1n a 7 o" poleca: pończo~hy jedwab 

rawcowe) aro a m. ~ld k tk' 
2 8064-1 ne: n e~cosł s arpe. 1. mę 

skle, ponczochy, dZIeCinne 
ompIetnie 2 zdolne pan- reformy, rękawiczki. Ceny 
n~f pot::zebne do pr~- bard~o . przyst!pne, . oraz 

cOwnI sukien Andrzeja ~4 przyjmUje ponczochy do 
8070-1 reperacji. 

H Ałna .. 

Zaginął weksel wystawio­
ny przez Henryka Balcę 

rzaka na zlecenie jana Pio 
trowskiego wystawiony 7.ó 
1129 r. na .100 zI. a płatny 
3Q sierpnia 1929 r. Weksel 
powyższy unieważnia się 

I. 
Place do sprzedania na le .. 
tniska, okolica bardzo ła­
dna, blisko tramwai. Po 
szczegóły zwracać. sIę do 
firmy E. Wasilewski P i.O .... I 
trkowska 152 tel. 44h 64. 

5673-7 

wyrobu laboratorium prz): 
aptece S. HAMBURGA" 
S .. ka w Łodzi Główna 5l 

S E y ! 
• I t lilii 

I 
najkorzY8tniej kupić mo .. 
l źna w spółce przy cechu 

r iotrkOWJka 79 

a n •• c! 
Wy'konywam garnitury 501:1. 
palta 45 zł.. wias.e dodatkl 

Robota pierwszorzędna 
KRA Vi lEC .·~ĄMINSł'l 

NapiórkQwskieg 5 
front 11 piłt~ 

[E N AC Ci Ł (}! 2. E K: Przed tekstem ~O gr, wtekicie 30 gr. za tekstem 25 gr.; zwyczajne 14 gr.; nekrologi 30 gr. komunikaty 25 gr.. zą 
wiersz miIirretrowy lub je~o miejsce. Crobneogloszenia bezterminowe lO gr. za wyraz duże litery 50 gr.: najmniejsze ogłoszenie l-zł. 
Ogłoszenia zamiejlcowe 50 proc. drożej, zagr. 100 roc. Stronica pn:ed tekstez:t i w ~ekś.cie podzielona ~a 3 tamy, za tekstem na 5 !amQW 
Artykuły bez oznaczenia honorarjum uważa redakcja za bezpłatne. OgłoszenIa. przYJmuJe tnę do g. 1-el po 1 ej 50 pr. drożej Za terminQWf 
vyyd".cdzenie og{os7{ń acrenitr. nie odpowiada. ~ażda nowa pod wyżka obow}ąz: przedtem przYlę~e ,ogłoszenie bez uprzedniego zawiadomj.~ 

Rozwój rroznadamc.wiaĆ w Zgierzu u p. Lacha, w PabJanlcach u p. Zatorsklego ul. Zamkowa. 
3 4 % 

RetlłddOl' Na~fllny ł Wydawca inłJ T. Czajewski. W tlocmi T. Czajewsklego. Red. odpowiedziałny: ~dmttnd Batłouek. 




